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w  Krakowi©, Sławkowska L. 10.
poleca na wiosenny sezon ubrania: marynar
kowe, spacerowe, sportowe, turystyczne, pła
szcze i reglany oraz zarzutki. Wszystkie ubrania 
najsolidniej wvnońrzone i kró j  według ostatniej 
anody angielskiej. Składnica poleca również 
wielki wybór materjalów oryginalnych angiel

skich na garderobę męską.

A  zatem p. Lloyd Georg© dowiedział się 
teraz, że istnieje na Górnym Śląsku prze- 
K&ło milionowa ludność, pragnąca należeć 
«k> Polski. Brytyjski premier wątpił o tein, 
jgdy swojego czasu p. Dmowski domagał się 
przyłączenia Górnego Śląska do Polski bez 
plebiscytu, niechże teraz przeczyta cyfry. 
I  niech sobie dopowie w duszy, że to on 
naraził Polaków górnośląskich na niewypo
wiedzianie przykry okres niepewności, za
burzeń, teroryzmu bojówek niemieckich i że 
en nasłał na nią 130.000 emigrantów nie
mieckich, którzy mieli wolę tej ludności 
sfałszować. Mimo wszystkich prób ' zama
chów przeszło pół miliona głosów padło na 
IPołskę; głosowała za przyłączeniem do 
IPołski ludność, która do niedawna nic
0  polskości swej nie wiedziała i wśród któ
rej zaginęła zupełnie tradycja polskiej pań
stwowości Umarli zmartwychwstają! Na 
Crómym Śląsku powstał łazarz polski 
*  grobu, w  którym przeleżał wieki. Widzi 
Igo teraz Europa cała, musi uznać jego 
istnienie także nfowlermr Tomas? * Lon- 
łdynu.

Nad tym imponującym dowoueui zmar
twychwstania polskości na Śląsku ma te
am  obradować Bada Najwyższa. Sama ona 
tądała —  1 to żądała tylko od Polaków —  
wyraźnego wyboru państwa przez intereso 
*waną ludność —  J teraz zasiadając pono
w nie na sąd, by wvdać wyrok o losie Gór- 
mego Śląska —  znajduje dowód polskości 
»upełnie przeprowadzonym. Pozosta je jej te 
am  tylko dołączyć do wyników plebiscytu 
jpoprawki, podyktowane względami geogra- 
iksmymi i gospodarczymi i oddać polski ob- 
*zar Śląska Republice polskiej.

Jakiż to jest obszar? Rada Najwyższa 
Ignoruje etniczny charakter Górnego Ślą
ską. Uznaje wmiki wiekowej germanizacyi 
ducha ludu górnośląskiego I fakt, wywo
łany niestety długą historyą oddziaływania 
miemieckiej kultury, ż© są jeszcze po pol
sku mówiący Polacy, którzy nie chcą od
rywać się od Niemiec. Za lat już kilka albo 
najdalej kilkanaście proces budzenia się 
polskości —  pTzed 50 latv zaledwie rozpo
częty —  poczyni na Śląsku już takie po
stępy, że Polacy wierni Niemcom zamienią 
się w irredentystów. ciążących do Polski. 
Jednak p. Llovd George tego procesu nie 
uwzględnia, przez co usuwa możność roz
strzygnięcia kwestyi górnośląskiej raz na 
sawsze. Chce on znać dzisiejszy stopień 
świadomości narodowej Górnoślązaków, by 
lob krajem na nieograniczoną przyszłość 
rozporządzić. A zatem polskim obszarem dla 
Łłoyd Georga będzie jedynie to terytoryum. 
na którem ludność głosowała 20-go marca 
sa Polską

Taki obszar istnieje. Cała południowo- 
wschodnia połać kraju na prawym brzegu 

. Odrr posiada większość ludności pragnącej 
przyłączenia do Polski. Są to powiaty: by
tomski. katowicki, pszczyński, rybnicki, 
gliwicki, tarnogórski, strzelecki f zabrski. 
Dołączyć do togo należy wschodnią przed- 
©drzańską cześć powiatu raciborskiego, 
wschodni odcinek kozielskiego, południo
wo-wschodni opolskiego, oraz południowe 
partye lublinieckiego i oleskiego. Na całym 
tym obszarze przylegającym od południa
1 wschodu do Polski a na południowym 
zachodzie opierającym się o Odrę —  polska 
większość wynosi według plebiscytu około 
55 procent, bez emigrantów zaś, którzy 
przecież na ziemi nie pozostaną, około 62 
procent. Jest to polski Śląsk. —  polski na
wet dla Lloyd Georgea. Ogromna wię
kszość —  ho coś ponad 80 procent gmin —  
oświadczyło się tam za Polska. iedvfiie 
wielkie miasta, zaludnione w znacznym sto
pniu nrzez nanłvwowa ludność —  dały nie
mieckie większości. Ale miasta —  to wyspy 
w  uciskiem morzu i nie te drobne terrto- 
ryalne punkty, ale rozległe przestrzenie 
tworzą kraj i nadają mu charakter.

Traktat wersalski przewidnie podział 
śląska. Podział taki nastąpi i naiwpem by
łoby z naszej stropy teraz no nlebiscveie 
żadać jeszcze przyłączenia do Polski zao- 
drzańskich zniemczonych powiatów. Wie- 
nvm y. a historyą ostatnich lat a nawet 
A li ,  uroczyście potwierdza naszą wiarę, Że

Opatrzność nie uznaje żadnego f a i t a ©- 
c o m p l i  w dziedzinie niesprawiedliwych 
granic i znajduje zadziwiające sposoby ich 
skorygowania. Rędziemy z Opatrznością 
współdziałać nad zmianą granic górnoślą
skich w przyszłości. Ale na dzisiaj —  acz 
z Wiem —  musimy pogodzić się z myślą 
podziału tego kraju. Stajemy z Lloyd Geor- 
gem do dyskusyi o Górnym Śląsku, opiera
jąc się jak i on o cyfry plebiscytowe.

Pyplomacya polska musi dokopczyć dzie
ła zaczętego przez robotników i włościan 
śląskich. —  V iec hże teraz ona wystąpi 
w szranki. Szanse są niezłe. Niemęy przez 
swój opór w sprawie odszkodowań wpadły 
słusznie w wielką niełaskę u Koałicyi. Po
dejrzane są o to, że traktatu wersalskiego 
nie chcą wypełnić i że knują odwet. Cała 
Francja wre gniewem. Wojska gen. De- 
goutte‘a stoją na prawym brzegu Renu 
i lada dzień mogą rozpocząć dalszą oku- 
pacyę Rzeszy. Czyż w takim momencie ar
gument księcia Sapiehy, że Koalioya pra
gnąc Niemców zmusić do posłuszeństwa, 
musi rm naprzód odebrać arsenał bogactw 
górnośląskich —  nie będzie miał dość siły 
przekonywru jące j ?

Bo na tyra to polskim, już teraz na pra
wdę I ponad wszelką wątpliwość polskim 
Śląsku leżą owe sezamowe ska.rby. o któ
rych od roku codziennie mówimy. Oddanie 
ich Niemcom byłoby niebezpieeznem dla sa
rn^ koalicyi. a byłoby zbrodnią wprost nie 
do pomyślenia wobec polskiej ludności. 
Górny Śląsk stałby się wówczas wulkanem, 
groźnym dla pokoju Europy, a wydajna 
nraca w atmosferze terorystycznej walki 
narodowej stałaby sie niemożliwą Jeśli Eu
ropa chce mieć węgiel, to musi oddać ko
palnie Polsce.

Rozumiemy, że sprawa węgla 
skiepo jest problemem doniosłości 
skiej. Koalicya może -zatem w traktacie 
r Polską uregulować kwe*tvę rozdziału 
węgla; jego transportu, opłat, wywozu 
i t  d. —  i Polska z pewnością nie będzie 
stawiać trudności uzasadnionym interesom 
Koalicyi Co się zaś tyczy Niemiec, to swo
bodny wywóz produktów kopalnianych 
z polskiego Górnego Śląska do Rzeszy jest 
ynrmźn*^ w traktacie zastrzeżony.

Wierzymy głęboko, że obszar przed- 
odrzański z Bytomiem i Katowicami przy
padnie Polsce. Mamy do niego nrawo, a dla 
jego poparcia będzie miał rząd polski cały 
naród za sobą

Drugie nasze żądanie odnosi się do części 
'powiatu kio oborskiego z linią kolejową 
wiodącą od Poznania do Bytomia i Krako
wa, W  ten smosób bez wielkiej szkody 
Niemiec —  kosztem stu kilkudziesięciu ki 
kwnetrów kwadr, uzyskałoby Zagłębie gór
nośląskie połaszenie z Poznaniem. W  ~bku 
Niemiec ten fragment linii koleiowei* jest 
bez wartości. Niewątpliwie Rada Najwyższa 
notrafi te cesye przeprowadzać jako pody
ktowana względami gospodarczymi i geo
graficznymi, boć przecie granicą musi być 
mnieiwięcej linią prostą i nie pozostawiać 
IJuczbor^Liego półwyspu wysuniętego głę
boko w ziemie polskie.

Wstępuiemy zatem w ostatni etap walki 
o Górny Śląsk. Nasze komitety górnośląskie 
powinny zdwoić propagandę. Po całej Pol 
see niech rozleie sie fala wieców., żadnją- 
creh —  teraz już w imię wyniku Plebiscy
tu —  pnlskiei ziemi śląskiej dla Polski. —- 
Gały naród stoi przy tem żądaniu która 
poprze niewątpliwie orania Europy. Nie iest 
to imperralizm. ani zaborczość, za nami jest 
orawo, które po wiekach prześladowania 
doimwa » >  tryumfu.

Plebiscyt narzuciła nam Europa, niechże 
teraz respektuie iego głos. Niech wyzwoli 
najstarszy w Furnrae zabór, usunie naidłijż 
szą niewolęl Domagamy gię sprawiedliwo
ści ? piczera* wleoei!

Traktat wersalski postanawia w art. 90: 
JViska obowiązuje się pozwolić na wywóz 

do NiemW produktów kopalnianych % całej 
części ślaska Górnego, odstąfnonej Polsce na 
tdo<*v niniejszego traktatu.

Produkty te będą wolne od wszelkich ©płat 
wywozowych i wszelkich innych ciężarów lub 
ogranWeń wywozowych.

Polska obowiązuje się również przedsięwziąć 
wszystkie środki, potrzebne, aby nabywcy w 
Niemczech mogli kupować rozporządzalne pTO- 
dukty tych kopalń na warunkach równie ko
rzystnych. jak nabywcy takichźe produktów 

w analogicznych warunkach, w Polsce, lub 
w jakim innym kraju*\

Powvżs7e przepisy oznaczają £e zaopatry
wanie Niemiec w węgiel górno ślaRki w niczem 
ni ucierpi, gdy Zagłębie przejdzie w posiada
nie Polski,

Zwycięstwo dobrej sprawy.
(Odezwa p. Korfantego),

Bytom. P. A. T. P. Korfanty wydal z oka- 
zyi zwycięstwa plebiscytowego do ludnuści 
polskiej na G. Śląsko następującą odezwę:

Rodacy! W Palmową Niedzielę Ind polski 
na G. Śląsku odniósł wielkie zwycięstwo. Mimo 
terroru niemieckiego i mimo nadużywania apa
ratu administracyjnego, będącego w rękach 
Niemców, mimo nienueekich emigrantów, któ
rzy w liczbie około 130.000 przybyli na G. 
Śląsk i głosy swoje oddali za Niemcami, mi- 

jmo fałszerstw i kłamstw Niemców, którzy 
przód niczem się nie cofają, mimo setek milio
nów marek niemieckich, rzuconych na kupie
nie głosów mieszkańców powiatów wschodnich 
O. Śląska, przedewszystkiem obowody przemy
słowe powiatów położonych na południe I za
chód i północ oświadczyły się za Polską i więk
szość gmin w tych powiatach zrzuciła jarzmo 
niemieckie i wvpowiedziała się za połączeniem 
z Macierzą polską.

Cześć Wam kochani rodacy za waszą wy
trwałość, za wasze męstwo, za waszą ofiarność. 
Z podziwem świat cały patrzy na waszą wal
kę bohaterską i Ojczyzna Polska, jak długa 
I szeroka składa wara serdeczne podziękowa
nie. Przejmie ona was jako prawdziwa matka 
z otwartemi ramionami.

Lecz walka, którą tyle lat staczamy o naszą 
wolność i o nasze wyzwolenie, nie dobiegła 
jeszcze końca. Teras wstąpiliśmy w fazę walk 
dyplomatycznych i przetargów międzynarodo
wych o przyszłość G. Śląska. Konferencya am
basadorów w Paryżu niebawem zajmie się usta
leniem naszych granic ria zachodzie. Zadaniem 
głównem naszem musi być teraz i nadaJ aż do 
chwili wytknięcia naszych granic zachodnich 
święta zgoda i braterska jedność, oraz natęże
nie wszystkich sił, aby najdalej sięgały nasze 
granice na zachodzie. Dlatego tak jak dotych
czas powinniśmy wszyscy wobec wroga i w na
stępnym esasie jeszcze -unikać wszelkich we
wnętrznych zatargów partyjno-politycznych 
i przeciwstawić im wrogi jednolity front do 
chwili uzyskania najkorzystniejszego wyznacze
nia nam granic, aby przez to uwieńczyć naszą 
ciężką walkę o wyzwolenie i ostateczny tryumf.

Dalej więc znów do szeregów. W zgodzie 
I Jedności wałczyć będziemy o 'korzystne wy
tknięcie nam granicy i swoją zgodą ułatwimy 
dyplomaeyi naszej ukoronowanie dzieła narodu 
polskiego. Dzięki i cspśó wszystkim pracowni
kom. którzy poświęcali czas i siły, a często 
i krew dla wyzwolenia Śląska z okowów pru- 
sko-niomioekich. Także i niewygasła pamięć 
tym, którzy oddali życie w ofierze za wyzwo
lenie G. Śląsk a. Niech żyje wyzwolony G. Śląsk, 
na wiek! złączony z Polską Rzeczpospolitą.

Rozstrzygnie wynik głosowania 
w gminach.

Opóle, {East Ex press). Specjalnemu wysłan
nikowi agencyi East Expre«ł oświadczono ze 
strony miarodajnej, ie aczkolwiek liczby ogól 
ne pierwszego obliczenia dokonywane w pośpie 
chu nie dają jeszcze definitywnego obrazu zwy
cięstwa jednej lub drmriej strony, jednakże na
leży już dziś zaznaczyć, ie cyfry ogólne wyni
ku głosowania na G. Śląsku nie stanowią bynaj 
nmlej podstawy do ostatecznego rozstrzygnięcia 
losów tej dzielnicy. Jedynym ! decydującym 
czynnikiem jest wynTs głosowania w poszcze
gólnych glinach. Ponieważ według art 88 trak 
tatu wersalskiego Niemcy zasadniczo zrzekają 
się ziem położonych o 2 kilometry na wschód 
od Wawrzyrkowic wzdłuż linii, która biegnie 
dto ostrego kąta utworzonego na północy G. Ślą 
ska w odległości mniej więcej 3 kilometrów ca 
północny ws<hód od Szymonkowa, następnie 
zaś wzdłuż granicy G. śląska aż do punktu, 
gdzie ta styka się z dawmą grairiicą niemiecko- 
ro6yjską. terytoryum to może być zwrócone 
Niemcom o tyle, o ile poszczególne gminy i po
wiaty wypowiedzą się za Niemcami. Dia usta
nowienia tychże granic plebiscyt odbywa się 
według artykułu 88. § 4, ust. 5 gminami, a o 
przynależności do Polski lub do Niemiec decy
duje przewaga głosów w każdej poszczególnej 
gminie. Według ust. 5 liczba głosów w każdnj 
gminie po odbytym plebiscycie zostaje komu
nikowania mocarstwom sprzymierzonym razem 
z odpowiedmiem sprawozdaniem o przebiega 
aktu plebiscytowego. Do aktu tego zostaje do
łączona propozycya co do ustalenia przyszłych 
granic, t  j. przynależności według własnego

orzeczenia ludności 2 geograficznych oraz eko
nomicznych potrzeb poszczególnych gmin.

Bytom. (East Ex press). W związku ze świę
towaniem w Berlinie rzekomego zwycięstwa 
plebiscytowego, sfery kompetentno powołując 
się na traktat wersalski podkreślają, iż zgodnie 
* jogo brzmieniem o przynależności górnoślą
skiej decydującą będzie nie ogólna liczba gło
sów złożowych za Polską czy też za Niemcami 
na terytoryuw* plebiscytówem w całości, lecz 
za podstawę służyć będą wyniki głosowania w 
poszczególnych gminach, które będą przyłączo
ne bądź do Polski, bądź do Niesn’ec, a to w za- 
feżności od tego, za którą stroną złożono więk
szość głosów w pewnej gminie. Konferencya po 
kojowa w Paryżu przewidując, ii rezultat 
pkdńseytowy w razie gdyby wyniki jego były 
oWPwire ..en bloc“ , wielki wpływ wywrzeć mo 
że na plebiscyt w miastach zamieszkałych przez 
większość, napływową miemleoką, zamieściła w 
punkcie 4 aneksu do § 68 klauzule, ie wynik 
plebiscytu obliczany będzie gminami, a wów
czas przedstawiać będzie istotną wolę ludu gór 
nośląskiego.

Zwycięstwo polskie pewne.
Bytom. (East Express). Według wiadomości 

z kół komptetutoych komieya międzysojusznicza 
uważa, że * wyjątkiem niektórych terenów nad 
Odrą, gdzie Niemcy utrzymują przewagę, wy
nik plebiscytu stanowi bezsprzeczne zwycięstwo 
polskie. Z wyjątkiem 4 wielkich miast okręgu 
przemysłowego, większość gmin tego okręgu 
wypowiedziała się za PoTską. Miasta te. jak wia 
florao. są zaludnione przez znaczną ilość rodzin 
fimkeyoraryu8zów i urzędników pracujących w 
przedsiębiorstwach niemieckich łub instytu- 
ryach urzędowych.

Berlin. (East Express). ,.Freiheit* donosi, że 
otrzymała od komisji międźysojuszcwzej na- 
stępujące dane o wynikach plebiscytu w po- 
szczegóWch powiatach G. Śląska: Liczba gło
sów polskich w powiecie bytomskim łącznie z 
miastem wynosi 52 proc., Zabrze 11 gmin za 
Polską, 4 za Niemcami, dalej za Polską: Tarno 
wice z miastem 60 proc-, Pszczyna z miastem 
80 proc., Gliwice z miastem 65 proc., pow. lubli 
niecki f oleski 50 proc., mhsto Kró!ew«ka Huta
25 proc., w powiecie Głubczyce i Gawłdwek 
większość niemiecka, Strzelce 70 proc. za Pol
ską, Opole powiat znaczna większość polska, 
Opole miasto większość niiemiecka, Katowi e 
miasto większość niemiecka, w całym powiecie 
łącznie z mfastem 75 proc. za Polską, Rybniki 
80 proc. za Polską.

Komentując powyższe dane, „Freihort44 pi
sze: Nie należy oddawać się złudzeniom. Plebi
scyt w najważniejszych okręgach G. Śląska 
wypada pomyślnie d!h Polski a na itfdtorzyść 
Niemiec. Ogółem Ihzba głosów oddanych za 
Niemcami na eałem terytoryum G. Śląska po
siada przewagę, jednakże w okręgach przemy
słowych większa część ludności głosowała za 
Polską.

Wyniki głosowania.
Bytom. (Telef. wł.). Krak. To w. ObroDy 

Kresów Zachodnich otrzymało we wtorek o g. 
10 wieczór następujące daty, dotyczące plebi
scytu od red. Przyborowskiego, członka ko- 
misaryatu:

W powiecie l u b l i n i e c k i m  jest 13 800 
głosów polskich, 15.100 niemieckich, psrzytem 
52 gmin za Polską, 36 za Niemcami. W po
wiecie r a c i b o r s k i m  18.536 za Polską,
26 230 za Niemcami. Samo miasto Racibórz 
2.219 za Polską. 22.306 za Niemcami, gmin 
polskich 42, za Niemcami 54. Powiat o l e s k i  
10897 polskich głosów, 23.490 niemieckich, 
gmin 81 polskich, 76 za Niemcami. Powiat 
o p o 18 k i jeszcze nie ukończony, ale na pe
wno oświadczyło się 28 gmin za Polską, a 
około 70 za Niemcami. Powiat k l u c z b o r -  
s k i 1.742 za Polską, 40.958 za Niemcami, ani 
jedna gmina nic oświadczyła się za Polską. Po- 
ivLt kozielski: brak wiadomości Powiat pru
dnicki: zaledwie kilka gmin za Polską.

Warszawa. (E. Expr.). Z powodu wyniku 
plebiscytu na giełdach warszawskich dała się 
zauważyć znaczna zwyżka marki polskiej. 
W Berlinie wczoraj wielki popyt; płacono za 
markę do 9 i pół. Ogólny wynik plebiscytu 
dotychczas nie obliczony, podane dotychczaso
we liczby "są tylko przybliżone. Ostateczne wy
niki plebiscytu będą wiadome stonniowo w no
cy ze środy na czwartek. Według ,.Danziger 
Zdtung“ powiat Gliwice posiada większość 
polską w gminach wiejskich. Większość polska 
gromadzi się także na północny-wschód i na 
północny-zachód od Wielkich Strzelców, nastę

pnie na wschód ku granicy Tarnowskich Gór  ̂
potem ku granicy bytomskiej przez Zabrze i n* 
południe w powiatach Rybnik, Pszczyna na 
granicy Jastrzębia i Koziołkowic. Mk«ta wy
kazują większość niemiecką, zato powiaty sil
ną większość polską.

Bytom. P. A* T . Dalszy wynik głesowanias
Powiaty za Polską za Niemcami

Lubliniocki 13800 15100
Lubliniec (miasto) 352 2581

Polacy mają większość w 52 gminach tego 
powiatu, Niemcy w 86.
Raciborski 20755 48536
Racibórz (miaMo) 2219 22306
Powiat Raciborski 18536 26230

Polacy mają większość w 42 gminach, Nieja
cy w 54.

Po prawym brzegu Odry. w pow. R a c i 
b o r s k i m  za Polską oddano głosów 11629* 
zaNiemcami 10129. Za  P o l s k ą  oświadczył© 
się po prawym brzegu Odry 28 gmin, za Niem
cami 12 gmin. W powiecie O l e s k i m  gminy 
które się oświadczyły za Polską, znajdują się* 
przeważnie w południowo-wschodnim kącie te
go powiatu. W powiecie K o z i e l s k i m  p© 
prawym brzegu Odry wedle dotychczasowych 
obliczeń oddano za Polską 4337 głosów, * za 
Niemcami 7913. Za Polską oświadczyło się 
8 gmin, za Niemcami 12. Lewy brzeg Odry 
przoważnie ̂ za Niemcami. Część powiatu G ł u b- 
c z y c  k i e g o  i P r u d  n i c.k.le g.o, które by
ły objęte plebiscytem, głosowała za Nieme®, 
ml W powiecie O p o l s k i m  wedle dotvch- 
czasowych obliczeń oddano 25»'10% za Polską, 
747lm% za Niemcami. Za Polską oświadczała 
się 27 gmin, za Niemcami 120. Brak wiado
mości jeszcze z pięciu gmin. Gminy, która 
oświadczyły się r.a Polska, znajdują się prze
ważnie w południowo-wschodniej częśa tego 
powiatu.

Bytom, 21 marca*. P. A, T. Dotychczasowo 
wyniki głosowania wykazują większość polską 
tak pod względem ogólnym Ilości głosów, jak 
również Ilości gmin, które głosowały za Polską^ 
a które należą do najważniejszych części Gór
nego Śląska, to jest do obszaru przemysłowego, 
oraz części obszaru rolniczego. Wedle ostatea  
cznych cyfr i danych z Opola, całokształt ty<o 
większości polskich przedstawia się nr^tępu- 
jąoos

MfajseswoiĆ Pobcr Riemey
Bytom (pow. wiejski) 62955 48651
Bytom (miasto) 10176 29833
Wielkie Strzelce (pow.) 23049 22226
Katowice (miasto) 3779 23655
Katowice (pow. wiejski) 6C699 52834
Pszczyna (powiat) 53002 15342
Tarnowskie Góry 26714 16541
Gliwice (miasto) 8558 3?ę>22
Gliwice (pow. wiejski) 27177 20194
Zabrze 43272 45225
Rybnik 48417 26478
KróL Huta (p. miejski) 10764 31848
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W y n i k i :  Polska: 52%, Niemcy 48%. czyi 

za Polską gmin 83ł/jo%, za Niemcami gmiisi
16°/i«%.

Warszawa. (Telef. wł.) Do tej chwili (godz. 
12.30 w nocy) —  jak donosi nasz korespotb- 
dent —  niema jeszcze oficjalnego rezuitalm 
plebiscytu.

We wtorek w południe polski koiimsaryat pic 
biscytowy ogłosił urzędowe daine o 8 powia
tach, a mianowicie: bytomskim, katowickim* 
zabrzeskim, gliwickim, strzeleckim. Tarnow
skich Górach, rybnickim, pszczyńsk:m. Za Pol
ską w tych powiata-h padło głoećw razenr 
384.147, to jest 52%, za NTemcami 360 052, to» 
iest 48%. Według gmin 452 gmin, czyli 83- 
wypowiedziało się za Polską, u za Niemcami! 
94 gmin, to jest 168/»%.

Warszawa. P. A. T. Wedle dalszych sprawo
zdań z Bytomia wynik plebiscytu w poszczegól
nych powiatach przedstawia się następująco; 
(W zestawieniu rP“ oznacza ilość głosów za Pol 

„N “  —  za Niemcami):
Powiat o l e s k i  P 10̂ 897, N 23.490. Gminy; 

P 31. N 76 Powiat k l u e z b  o r s k i :  P 1742. 
N 40.957. Niemcy posiadają większość we wszy; 
stkieh gminach tego powiatu. K r ó l e w s k a  
Hu t a  powiat miejski P  10.764 N 31.848. Po
wiat z a b r s k i :  P 43.278, N 45.076. Gminy; 
P 14, N 2. Powiat g l i w i c k i :  P 35.795 N 
ol.l36; w samv h Gftwfcach P 8.588 N 31.022. 
Pow. wiejski Gbwice: P 27.171, N 20.116. Gmi
ny: P 122, N 13. Pow. o p o l e  ki :  P 26312, .V 
77.729; w samem Opolu P 111, N 20.800. Gmi
ny: P 20, N 120.

Dotychczas brak wiadomości z 6 gmin wy
mieniony* h powyżej powiatów oraz * reszty p© 
wiatów. to jest z raciborskiego, i  kozielskiego^ 
lublkueckWo, częśei głubczycki^go i pmdnć- 
ckiego. Także w powyższych obliczeniach możlt 
we są jeszcze małe poprawki po ogłoszeniu a- 
rzędowego wyniku głosowania przez komisy# 
międzysojuszniczą. Dla wyjaśnienia podanej w 
powyższem zestawieniu foś i gmin należy zwró 
cić uwagę na to, że traktat wersalski mówi wy
raźnie o zestawieniu wyr.ików głosowahia pni- 
rami i o załatwieniu kwostyi górnośląskiej ufc- 
tej podstawie.
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w<-wczas 
;slanowezo
I Dzisiaj stosunki między pozostałymi przy by | jo woj, zagrała nam pobudka tryumfu, której

praca w dziedzinach kulturalnej i gospodarczej 
wre pcłnem życiem. Przyczyniają się do teg; 
w niemałym stopniu poiskie szkoły, Teatr Na
rodowy, Rada Pomorska, licznie rozpowszedi-

Z  dnia p o lityczn o -.
Sprawa Wilna.

Ogłoszona wczoraj, nota rządu polskiego do 
Ligi Narodów silnie akcentuje stanowisko 
Polski w sprawie wileńskiej;. Można wreszcie 
spodziewać się* że jeśli w Brukseli. pod patro
natem min. Hymansa nie dojdzie do porozu
mienia między Polską a Litwą — to rząd poi- nione towarzystwa i organizacye społeczne oraz 
ski stwierdziwszy publicznie, że usiłowania Li- polska prasa.
gi Narodówr by spór polsko-litewski zaże- Polskie szkoły ludowe istnieją niemal w każ- 
gnać — spełzły na- niczem, ujmie kwesty ę zno- dej wsi. Prowadzą je przeważnie pomoenięze 
wu we własno ręce. A zatem na własną od- s%  nauczycielskie; które uzupełniają braki swe 
po wiedziała ość przeprowadzi pkbiseyt i na g° wykształcenia zawodowego na specyaluych. 
podstawie jego pomyślnego wynika ogłosi kursach świątecznych i wakacyjnych. W wzko- 
przyłączenie- Wileńszczyzny do Polski. Zdaje średnich pozostało wielu nauczyc-eR Niem
się, że do tego załatwienia sporu ostatecznie i ci prowadzą. równorzędne z polskiemi,
przyjść musi, bo Litwini żadnej skłonności do klas? niemieckie. -W klasach polskich udzielają 
porozumienia się z Polską nie okazują. Jest wykładów Pomorzanie, Małopolanie a częś îo- 
bardzo pożądanem, by sprawa wileńska wydo- w0 Królewiacy. Mmvo usilnych starań
stała się wreszcie i  Rrdy Ligi Narodów, kró- P^szczęgóh ych dyrekcyi jeszcze do dnia dzi 
ra jest siedliskiem wszelkich możliwych intryg srejszego daje srę odczuwać wielki brak sił na- 
antypolskich i terenem, gdzie silna znaczenie ^ z r . ^ c ł u  Szkół zawodowych jest nmwieio.

i To też liczne sfery kupieckie i przemysłowe 
wniosły petycyę dt> rządu o- utworzerie na Po
morzu kilku średnich szkół zawodowych i Aka 
dmmii handlowej.
, Drugim ważnym czynnikiem, który oddział) 
wa na rozwój duchowy Pomorza to rządowy 
Teatr Narodowy. Kierownikiem jego jest p. Fr 
Frączkowski. Dotychczas Teatr Narodwy daje

is. poproszono niejednego grzecznie, alejkowej udręki i strasznych katuszy, nie za-tn-acili | w mieście Krakowie taryf kominiarskich o 150 , w Przemyślu, z inieyatywy tamtejszego korpus
szo, aby opuścił raz na zawsze Pomorze, polskości. Nadszedł dzień.- Sprawiedliwości dzie-j procent, a to poeząwszy od 1 kwietnia b. r. i su oficerskiego. Wykonanie pomnika powierzył

EGZAMIN A DOJRZAŁOŚCI W SEMINA- komitet ai-tyście-rzeźbiarzowi Tadeuszowi Błot- 
RYUM NAUCZ. ŹEŃSKIEM. Dyrekcya państw, 
senrnaryum naucz, żeńskiego w Krakowie ko
munikuje: Do egzamiinćw dojrzałości w termi-

s/ami z innych dzielnic a rodowitymi' Pomorza echo leei przez cały świat i zwiastuje zwycię- 
nami uległy gruntownej zmianie. Wzajemna stwo słusznej sprawy, zwycięstwo kultury nad

mają wpływy żydowskie.

Jak wygląda „Państwo żydowskie*.
Przedstawicielstwo angielskie w Palęstynie 

ułożyło wspólnie z żydowskiem społeczeń
stwem zorgj nizowanem plan urządzenia Pale
styny, który będzie wręozuuy Lidze Naro
dów.

Mandat Anglii w  Palestynie w ogólnych za- podstawienia stale w Toruniu, a petyodycznle
rysach będzie następujący. Anglia będzie od- 
powiodzin-na za warunki krajowe, administra
cyjne za zorganizowanie ży-
dows;... narodowego, za uporządko
wanie instytucyi samorządu, za obronę praw
obywatelskich całej ludności bez wyjątku. . , . .  ..........................

Organizacja syonistów zostanie- uznana ja- l z !_ ■*•<?”! urmęięfcnej reżroeryi dyrektora i
ko instytucja społeczna.

w Grudziądzu. Repertuar teatru ogranicza się 
na razie do zapoznania publiczności z abeca
dłem polskiej sztuki dramatycznej. Gra więc. 
„Br-tlccni po*skie*V ..Mazepę*, „Tamtego*4, 
..Dz?erżawcę z Olesiowa*. ,.Dz!ady“ , „Popycha- 
dło*, „Zaczarowane Koło*. Niektóre z tych

;E. Rygiera wypadły nadspodziewanie ponryśL
'Mua" nie. Teatr jest zawsze wvsprzedary do o*>tatme

Anglia ma czuwa®. nad tern, by terytoryum ^  miejsca, m m  że mięisca podwojono, wsta- 
Palostyuy lub jej części nie były przyłączone, rzędy krzeseł,
zabierane, albo kontrolowane przez mne pań- ( także pominąć, milczeniem dzla
stwa.;w:u  ̂ # | Pilności Rady pomorskiej, której zadaniem jest

A drn in istra -cya  wspiera emigracyę żydów | przeprowadzenie od niemczenia Pomorza. Działa 
do Palestyny. f ona przez urządzanie popularnych odczytów.

Ancfdia urządza instytneye sądowe w ten pogadanek i kursów. Ostatnio, zajęła się wysta- 
sposób, b y  one b ro n iły : 1) sprawy przybyszów pomorskich artystów, która otwartą zoeta- 
Clidzoziemców: 21 wolności wyznania. nie w Grudziądzu w pierwszych dniach czerwca.

Administracja ma pe łn e  prawo konfiskować, O b c k  Rady poraorslcej pracuje owocnie sil-

harbarzyńsfcwem. „My, K rakowiande —  mówił 
mówca — którzy złączeni jesteśmy od wieków 
z ludem górnośląskim i którzy byliśmy świad
kami, jak nasi rodacy czerpali w naszem mie
ście ducha narodowego i napawali się mową 
ojczystą* musimy uchylić czoła przed zwycię
skim duchem polsku# f zawołać: niech żyje 
Górny Śląsk! Okrzyk, ten, wyniesiony po trzykroć 
przez tysięczne rzesz®* rozszedł się potężnem 
echem w prastarym, grodzie Jagiellonów. zwia
stują® wielkie święto iwycśęstw* plebiscyto
wego.

Następnie przemówił p* Gruszecki, kierownik 
kursów plebiscytowych. W krótkiej, a gorącej 
przemowie złożył podziękowanie zwycięskiej 
Armii polskiej, Komitetowi obrony kresów 
zach„ ot&* robotnikom polskim, którzy, dzięki 
tema. że nie usłuchał! podszeptów wroga i nie 
zaniechali pracy, przyczynili się do naszej 
wiHkiej wygranej.

W dalszym ciągu zabrał głos p. poseł Taba- 
czyńskŁ Mówca podkreślił znaczenie zwycię
stwa górnośląskiego, które prze® to szczególnie 
<r abiera doniosłości, że łączy się z nami 
lud silny i trzeźwy. Zakończył, ślubując w imip- 
nbTzgTOimadzonyeh braterstwo i miłość w zgo
dnej pracy nad utrwaleniem bytu odrodzonej 
Ojczyzny.

Z kolei przemówił p. Kórnicki, po którym 
zabrał głos kf». Iciek, były kapelan armii Halle
ra, przybyły przed kilkoma dniami z Ameryki 
W  gorącej przemowie zasłużony ten działacz 
wśród polonii amerykańskiej, przytoczył zda
nie, wypowiedziane przez Kościuszkę: „Choćby 
wam wszystko łta świeci© wydarli, powstanie 
Polska na popiołach nowa, jeżeli tylko duch 
wasz się nie skarii i wolnym będzie**. I  dzię
ki t<vTno. żeśmy szli za głneem wielkiego Wo
dza, doczekaliśmy się zjednoczenia Ziemi Śląskiej 
tryumfu dobrej sprawy. Mówca wezwał do wy
tężonej, a zgodnej pracy u porlstaw naszej Oj
czyzny, poezem w imieoiu Polonu amerykań
skimi i narodu amerykańskiego złożył podzię- 
kowianie G0.ro oślą żakom i wsrjTict.ldm, którzy 
do wielkiego dzieła przyłożyli rękę.

rickiemu. Odsłonięcie pomnika projektowa®® 
jest na dzień 3 maja b. r.

W  JAKIEM PAŃSTWIE LEŻY LWÓW?
nie letnim b. r. dopuszczono będą na mocy roz-. W  g łow ie Polskiem* czytamy: Blisko oś pół- 
porządzenia jedynie publiczne uezomce IY  kur-; trzecia roku istnieje już państwo polgMo, od 
su tut. zakładu, kandydatki uzupełniająco gim-, tego też czasu głośne jest po świecie, że Lwów 
nazyałny lub licealny egzamin dojrzałości i te i leży w obrębie tego państwa, ale Niemcy do- 
eksternistki, które udowodnią, Że nie mogły za- tąd o tem aie wiedzą, albo ni® chcą wiedzieć. Oto 
siąść do egzanrwn dojrzałości w terminie je- |miedawno lwowska fabryka chemiczna „Tlen**

tnA w term™;*. iu. otrzyrmała list z Hamburga, zaadreeowattjŁ 
„Lemberg OefiterrrdęhJ*. Jeszcze łepez* iefon- 
maeye »  Lwowie posiadają Niemcy w L^sku,

' bo adresują.:. ^Lemberg Ukrainę*4. .

siennym ubiegłego roku, ani też w terminie lu
towym b. r.. z powodu odbywania służby woj
skowej. Podania należy wnieść do dyrekcyi za
kładu w terminie do 31 b. m.

OGŁOSZENIE KONKURSU1. Tymczasowy 
Wydział samorządowy ogłasza konkurs na sty- 
pendya z kondacyi: Karola Bielawskiego, Leona Zawiadomienia I komunikaty.

AntmrWo DvdvńskieffO Alek- ODCZYT W MUZEUM PRZEMYSŁOWEM. Dnia Boznańskiego, Ajitornepo 2S Ł  m. .  e«Iz- T ™ c*ore» wTrrfori n.
sa® *» EcereMeS®. Saawela Głow fekiego,
TAtmt* I — ------- ---

nizacyą syonistów w budowaniu, kontynuowa- ( Również nmposnierne zasługi
ni:: * 1------— 5------------------ł ------
dów%

w krzewierihi

Palestyną, przyjmuje przedstawicieli cudzo- Wszystkie one ucząc swych członków p .pruw- 
zif*mskichł i udziela obywatelom Palestyny po- uei mowy polskiej nddzl:dvwują także na ich 
mocy dyplomatycznej/ oraz konsularnej za- , poiecia i wyobrażenia o Pol^e.

Na rozwój ducha polskiego na Pomorzu ma 
także zr.ii(7Tiv wpłvw pra«a połska. Każde 15 
tydęczJe miasteczko, każdy powiat posiada

granica.
Anglia opiekuje się I dogląda wszelkich świę

tych miejsc Palestyny.
Anglia zapewnia zupełną wolność sumienia, 

oraz wszelkich obrządków religijnych, o 3e 
t e  nie szkodzą porządkowi i spokojowi spor

własny d? lennik, który informuje najszersze 
mn«<y społeczeństwa, jak dntychrzas — nieste
ty —  tylko o polityce krajowej i zagranicznej.
vtr j- *- i • • '■ - - -Jsememu. Wio zeznrsła na iadne rozterki W  o^tąoiirk dniach powstał w GniHm.tm no- 

i oskarżenia wyznaniowe, narodowościowe łab wy Jztinnrir ..Gaaota Pomorska*. k!iir-'j pierw- 
iezykowe Nikt w Palestynie nie może by<5 *zv • >ira r okazowr przed-iawia się hanłro do- 
wześlaiowany za swe przekonania religijne, dat-fo i nie ustępuje pod wzei^i-m tr -ś- i najpo 

Wszystkim obj-wateTom udziela s&j prawa ważiriejszym dziennikom * i k ' a m  prasy 
utrzymwwauia szkdł w  takim języku i ru w d rte j pow ta ła  za.olwm k.Uca dzto-nt
ku religijnym, w jakim im się podoba. \  T  1 “

Nie wzbrania si, w  Palestynie pracowad meyzym z■ * *  ? tt ..Wewhs lor-t \ wydawany 
wszelkim ndkyonarzom w kierunku propagowa, ,P ™ « polska Druisme pomorska w Grndzra-

t  - t a  . ^  d?’t —  zarrwt o^Hwior vj*y hgkatr?tvcznegoma. ich ideałów religijnych i dzi^nika ..Dor Gw«01 ige*4.
Adirmnstracya. moxo - krain si-1 Równolegle % żydem knltnralirem postępuje

do podtrz\Tnan.ia P0̂  ’ . ż*idnvch r07:ŵ .l po9podarc7«r Polskie kur-iectwu jest du
ły. Kontroluje je w M za  ^  rzetelność., praco,i
sił wojskowych, mors ic i p wi . ..y zawodu, tn ttż orgMpizacga

kupiecka • dlria dzień *sTnacrri.ł ^we «łJv 
piz-z wykupywaaU i  rąk nt n*?ęt»k*eu i  żydów 
5i.ich prz«av‘ebior3tw handle vcfc. T«kże pcze- 
m o pi-morski, kl"nr w przemyśle p°l
>!:iin zajmuje niepośledHe miejsce, w znacznej 
mierze jest jn-ź spolseczony, mimo. że do nie
dawna nie posiadał prawie ami jednpjj poważ-
nieiszej placówki.

Znac-zenie handlu i przemysłu 'rodzimego jest 
jeszcze w Polsce nlodoceniane. U nas na Pomo
rzu panuje mniemanie wprost przeciwko i dla
tego —  śmiem twiewfeió —  iest lepiej.

JAN PRZYLIBSKL

Olbrzjurf pochód.
K^edy ucichły słowa mówców, rozwinął s3ę 

olbrzymi pochód, zdążający ulicami: Floryań- 
ską, Rynkiem i Grodzką na WawdL Podczas 
orzecią€ran.ia pochodu sklepy były zamknięte. 
Rozmiary pochodu, który n:e był szablonowy, 
ale wywołany żywiołowym odruchem ludności, 
były imponujące. Podczas, gdy ezoło oochodu 
sięgało stóp Wawelu, ostatnie szeref.fi ctuiszcza
ły płae Matejki W niezwykhmi pochodzie wzię
ta irdział cała ludność Krakowa bez różnicy 
stanu. Wszyscy szli w  podniosłym nastroju, 
z radością w sercu, by podziękować Bogu za 
odniesiony tryumf dobrej sprawy.

Uroczystość na Wawelu.
Kiedy świątynia zapełniła się uczestnikami 

uroczystości, w asystencyi ks. Biskupa Nowaka, 
kap:tuły krakowskiej i duchowieństwa wyszedł 
przed wiedki ołtarz Książę-Biskup Sapieha, 
ubrany w kapę koronacyjają Korybuta Wiśnio^ 
wieekiego, z infułą ks. Biskupa Tomickiego na 
głowie, dzierżąc w ręku pastorał ka. Biskupa 
Maciejowskiego. Rozległo się potęż.ne Te Deunu 
Pod stropy śwątyni popłynęły dziękczynne sło
wa hymnu i gorące modły zebranych do któ
rych przyłączył' swój potężny głos Zygmunt, 
niosąc w dał rozdźwięczne echo zwycięstwa* 
odgłos święta wolności męczenników —  Gór
noślązaków.

n.fstracva oronnizoucać nie ma prawa.
AngFa czuwa, by w Palestynie nie byR 

ujarzmiani olwekrajowi członkowie Ligi Naro
dów. obey podiłanŁ 

Język: angielskT, arabski i hebrajsH uzna
ne są jako państwowe.

Napisy na znaczkach pieniężnych i  poczto
wych. na wszelkich pismach ofieyaTnych, oraz 
poehrsy na ógfoszenrnch mają być w językach 
arabskim i hebrajskim. Administraeya uznaje 
święta wszystkich wyznań. Angba składa co 
roku Lidze Narodów sprawozdanie o stanie 
Palestyny.

Z  P ó m o n a .
Grudziądz w maren.

(Brak iaieUgencyi polskiej. —  Poprawa mt le
psze. — Szkoły ludowe i średnie. — Teatr Naro
dowy. — Rada poci orska. — Inni krzewiciele pol
skości na Pomorza — Prasa polska. — Rozwój 

gospodarczy).

List z Pomorza. Widzę zaciekawienie na twa 
rzach czyteJuików, boć jest to —  o ile się me 
mylą —  pierwszy list pomorski opublikowany' 
w dzielniku krakowskim. Chciałbym zaspokoić 
ciekawość i  dać, chociażby pobieżny opis, na
szego rozwoju duchowego i gospodarczego i 
tych wszystkich prac, które mają z gruntu prze 
mienić pojęcia, urobione według recepty prur

ia H w i t e ia  v

Jedyną polską mtcligencyą na Pomorzu za 
czasów niemieckich byli kupcy. Urzędnik, naw 
czyciei, a nawet w wielu wypadkach ksiądz, był 
Niemcem, który z duszy nienawidził. Polaków, 
uważając i h za ..bydło robocze**. ..Maul halten 
und arbeiten** —  było prawem dla Polaków. To 
też dziwić się nie należy, że z chwilą włączenia 
Pomorza w skład Rzeczypospolitej polskiej, w 
każdej dziedzinie życia społecznego dawał się 
odczuwać dotkliwy brak

Święto zwycięstwa plebiscytowego.
Wczoraj przed południem miasto Kraków 

była widownią olbrzymiej manifltetacyr, jaką 
z inieyatywy Tow. Obr. kresów zach., a na sku
tek wiadomości o zwycięskm wyniku plebiscy
tu, urządziły wszystkie warstwy społeczeństwa 
krakowskiego.

O godzinie 11 ramo zebrały się na placu Ma
tejki: geueralieya, delcgacye załogi krakow
skiej, Stowarzyszenia, młodz:eż wszystkich 
szkół średnich Krakowa ze sztandarami, oraz 
wielotysięczne rzesze publiczności, by przed 
apoteozą Grunwaldu, owym -najlepszym pomni
kiem zwycięstwa oręża polskiego nad hydrą 
krzyżacką, wyrazić swoją radość z historyczne
go faktu rozkucia pęt długoletniej niewoli lu
dności górnośląskipj, a tem samem udokumen
tować ostateczną klę»kę Niemców. U stóp po
mnika wojsko utworzyło czworóbok, na któ
rego skrzydłach ustawiły się orkiestry wojsko
we, gimnazyalne. kolejowa i tramwajarzy.

Do zebranych przemów1? pierwszy p. Sikora, 
członek Tow. Obr. kresów zach. Ciężkim był

polskiej intelkre*ieyi jlos G. Śląska — mówił mówca — pod okrutnem
irnego Prusaka, który nie prze

brał w środkach, by tylko zatruć i zniszczyć
zawodow* j. Przysłanych z Małopolski, Wielko- jarzmem nikczemnego Prusaka, który nie prze- 
pO;Ski i Kongresówki urzędników i nauczycieli bierf*

jlul teadesicyjufe wprowadzać zaczęji nieład,, się duch Górnoślązaków, którzy, pomimo wio*

K R O N I K A .
Kraków, 23 marca.

MINISTER RATAJ W KRAKOWIE. Wczo
raj przybył do Krakowa minister oświaty p. 
Rataj, z delegatom Mrnist. W. R. i O. P., p. So- 
bińskim. Na dworcu powitab* p. urniatra repre- 
zentn/nci władz szkolnych. W  południa przybył 
o. Rataj do Uniwersytetu, gdz;e w auli powHali 
to rektor Estreicher i młodzież, akademicka. 
Następnie odbył konferencyę % drekannirr wv- 
dzinłów, poezem przyjmowany był na Sfhiradauiu 
u rektora Uniwersytetu. Wieczorem p. minister 
w Domu akadem*ck'm przyjął delegaeyę mło
dzieży uniwersyteckiej.

MANIFESTACYJNY WTEC AKADEMICKI. 
Dzisiaj we środę, o godz. 5 po połiidnfu w sal' 
KoperoTra Collegium Nrwum odbędzie się mani- 
festacymy wiec ogólno-ekadem. w sprawie wy
niku plebiscytu na G. Śląsku, wehwalema kon
stytucji 1 zawarcia pokoju na Wsebod^e.

WSZYSTKIE BANKU TNSTYTUCYE FI
NANSOWE i Kepv oszczędności urzędować bę
dą w Wielka Soboto do <rndr. 11 pm»d poł.

ŁADNY OBJAW PATRY0TY7MTT. Na wia
domość o wyniku plebiscytu na Górnvm śla- 

r^nr. złożyło a+arnsfwo farnow«»He w zarządzie 
odbiidowv Wawełti kwotę 30 000 Mp.. zeł»rana 
w nośród ern^a. na zakunno iednei co-

odbudowv Wawelu. Oby fen ładnv przy
kład ofkrroośe? i natrrofczmu urzod-ników po-

7,) ąfłPn. 1?rtrmT*r>li TłaśladowCÓ,W.
M A K A A łiX?jr 4 ̂ SKA. Mao^strat zawia

damia, że fs7-Jfv-w rei on owe wydadra w bieżą
cym tygodniu od czwartku, t. j. 24 b. m.. po. 
c^ąwszv. za odłączeniem 122 maczne^o odc*n- 
ka rbgrtymaeyi zbiorowej po 30 dk<r. mąki 
nszennei amonrkańsVej. w  cenie po 00 Mk. za 
1 kg. PHrannfe- i sklenw rejonowe bedą od tego 
samego dpia sprzedawały na 122 odcinek cble- 
bowv po 1 kg. chleba w cenie Rfl Mk. za 1 kg.

PODWYŻSZENIE TARYFY KOMINIAR
SKIEJ.. Dnia 21 b. m. odbyło się w magistra
cie krak. posiedzenie aekcyi I i U l pod przewo
dnictwem wiceprez. m. Sarego, ®a którem 
uchwalono przedłożyć Radrfer miejskiej wnio
sek o podwyższeni® dotychcsae obowiązujących

Józefa Grossa de Rosenburg, Jarosławska, księ
żnej Anny ze Słamborgków Ostrogskiej. KaTIra 
Majora. Stanisława Karzyfciewicza, Sabiny 
z Pawlikowskich Korzel ńskioj. Józefa, Koste
ckiego, Krakowska zak ord on owa, Antoniego 
Lukazandla, Waloryana I^ahoc-A^kiogo, Ignace
go Marynowskiego, Marka Matczyi^kiego, Gmi
ny miasta Mikołajowa, Księdza Trenmisza Mo- 
krzyck:ego i terroż matki Maryi Mokrzyckiej, 
Ludwiki Niezabitowskłej, Ludwiki z hr. Bor- 
kowskioh Niezab’tow^kej. Abrahajna Oranźa, 
Fundaeva Czańska Marcelego Wincentego Leo
polda Tęrleckiesro, Teodora Stanisława Papro
ckiego, Franciszka Parzeiskfego, Bolesława Pa- 
szyca, Antoniego PopkiowicTa, Mikołaja Poto
ckiego, Dra Tytusa Pr7esmvckTego, Ks. Bisku
pa Józefa A1o?zo6to Pakale.kicgo, Leopolda Ro
landa dla uczniów szkół średnich, Rafała 
Russyana, Ks. Walentego Ryżnerskiego, Jana 
Alojzego Lubicz Seferowlcza, Józefa Sol oskie
go. Antoniego Józefa Spadwińskiego, Edwarda 
Adama br. Stadnickiego, Sty pen dra Rtnsow©- 
rowskia StnpnfcWłi i Jankowskich, Dra Jama 
Towarnickiego, Franciszka Korwina Zawadz
kiego, Ardrze ja Żal chocki ego, Jana Żurakow- 
skiego. Szczególne warankf otrzymania stypeu- 
dyów z poszczególnych fundacwl przeglądnąć 
można we Lwowie na tablicy oglo^eń Tymcza
sowego Wydziału samorządowego, w innych 
zaś miejscowościach we właściwym Wydz‘ałe 
powiatowym, nadto w Krakowi© w magistracie. 
Ze względu na obecną droźyzuię, ple jest wyklu- 
czonem nadanie po dwa lub więcej stypendyów. 
Podania kompetre*cyjne, zaonatrzeme w metry
kę chrztu, względnie urodzenia, świadectwo 
ubóstwa, dowody postępu w nauce z ostatniego 
ubiegłego półrocza szkolnego, ewentualnie tak- 
żo dowody posradau'a szczególnych waronków, 
obowiązujących w poszczególnych fundacyach, 
wystosowane do Tymczasowego Wydziału sa- 
Tiicraądowego. należy wnosić na ręce przełożo- 
n ^ U te łzy  szkokej (dyrekcyi, rektoratu, dzie- 
kan^runiwor.) do dnia 20 kwietnia b. r.

W IE śa  Z NIEWOLI BOLSZEWICKIEJ. 
Otrzymaliśmy od chor. p. J. Żaka następujące 
inforanacye, dotycząee jeńców w bolszewickiej 
niewoli: Medw‘edowuki, pułk. 5 pułku aart. & 
dyw„ przeszedł tyfus; wyjechał a Krasnojar
ska dc Rosyi. Podpor. Leon Gcdąh $ pułku ar. 
5 dyw., zdrów w Krasno jarsko. Por. Wero- 
szczyńeki s Y'limic zdrów w Krasnojarsku; słu- j 
żył w 5 pułku art. 5 dyw. Chorąży Józefa 
Batko, 4 pułk p'echoty 5 dyw., zdrów, w Kra
snojarsku. Por. Józef Brągteł, 1 pułku piechoty 
5 dyw., zdrów, pracuje w okolicy Krasnojarska. 
Scłmeid, Lwów, ulica Jagiellońska Nr. 14, 
zdrów, w Krasnojarsku. Kapitan Kazimierz 
Jaworski 2 pułku piechoty 5 dyw., zdrów, 
w Krasnołarsku.

URZĄD WALKI Z LTEHWĄ skonfiskował kup- 
cowi lekowi Munlowi 8:300 kg. mydła, które maga- ! 
zynowaf w celach spekulacyjnych.

Z sl pasek mąką Trsnomniana. władza skazała 
Mondera Bmaieha na grzywnę 15.000 Mk.

Z  Polski i ze świata.

ECHO IMIENIN NACZELNIKA PAŃSTWA* 
P. A. T. donosi z Warszawy: Naczelnik pań-

'wieezome wygłosi jk Leonard 
?p»zy odczyt p. L „Obrazy góralskie n* •akie**. 
W TOW. LEKARSKIBM odbędzie sfę dnia 2$ 

b. • godz. 8 wiecz. poeiedzeiue Bankowe, na 
którem prof. Dt L. Wachhebt wygłosi odczyt p. L 
„Historra klinik Unlwer8vietn Jagienońekiego**.

NOWA AGENCYA POCZTOWA Z dniem 1 go 
kwietnia wchodzi w życic w Medrzechowin. powiat 
Dąbrowa koło Tamowa, ageneya pocztowa, podle* 
gła pocztowemu Urzędowi zbiorcr.emu Dahrawa., 
koło Tamowa. Do miejscowego okręgu doręczeń 
agencyi należy gmina i obszar dwoiakł Mędrze
chów, do zamiejscowego gmina Kopicom.

JEŃCY POLSCY W PETERSBURGU. W dal 
szyut ciągu sekeya wywiadowcza Czerw. Krzyża 
podaje następując© nazwiska jeńców: Ruszkiowc* 
Stanisław p. 155, Rożek Adam, p. Lidzki, Rotoa 
Antoni, Rożniewski Bolesław p. 2, Budnik Michał 
pt 38, Buazkiewica Stanisław p. 39, Rybak Stani- 
sław p, 38, Sadowska Michał p. 47. Sadowski Mi
chał p. 4. Sakomik Jan p. li, Sarafin Michał p. 
39. Sarafn Jan p. 38, Sęk Grzego^ p. 21, Scrafn 
Jan p. 29. Seta Józef pl 189. Siedlecki Andrzej 
p. 7, Skomra Franciszek a  13; Skorupek! Michał 
o. 33, Skura Antoni p. 4, Słaboń Feliks p. 33. 
Słaby Jan p. 38, Ślezióski Tadeusz p. 8, Śliwiński 
Czesław p. 21. Słupczyk Tadeusz, Socha Stnnisław 
p 3, Sokołowski Stanisław p. 24. Sprzeiniak An
toni p. 28, Stanek Stanisław p. 16, 8tarus Ja# 
p. 48, Staaieczek Franciszek p. 7, Starazewaki Cs©- 
sław p; 67, Stawek Franciszek p. Gzowski Ste
faniak Antoni p. 39. Stefaniak Stanisław p. 32. 
Stolarski Józef p. 2, Sterczewski Józef p. 13, Stra
szewski Ignacy p. 57, Strochaeki Józ«f p. 33, 
świetański Józef p. 38. świtaj WładyaSaw p. 38̂  
Sucharki Jan p. 36. Sudycki Jan p. 18c Szat Wta- 
dysfaw p. 16, Szatyn Moryc p. 5. Szczęsny Ignacy 
p. 30, Szcznba Jan p. 23, Szeląg Bartłomiej p. 3JL 
Szeląg Stanblaw p. 39, Szmidt Józef p. 159t

Z teatrów krakowskich.
Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO komuni

kują: Dziś otratni© przedstawienie przed Świętami, 
w którem ukaże się atrakcyjny „Taniec śmierci" 
w świetnej interpreteryi K. Adwentowicza. Znako
mity gość wys+ąpi dopiero po Świętach w „Do* 
Juanie". Repertuar świąteczny da licznym przy
jezdnym przegląd dorohku komedyowego z ostat- 

— ----- * teatru J. Słowackiego. Jutra.
amlut*

niógo repertuaru
w piątek i w sobotę teatr zamknięty’'. .....    w . „Hamlet"
z p. Adwentowiczem w roli tytułowej ukaż© edę 
po Świętach.

LAPARBACZI — OCIUMPARBA! Dwa zagadko
wo przedstawienia świąteczne, które się odbędą 
w teatrze „Nowości** w nocy o godz. 11 dnia 2T 
i 28 b. m. Program wypełnią: „Niemoralne mięsa- 
kanie", oraz „Zaciszny kącik** pamiany, onut 
pierwszorzędna ewęść kabaretowa.

Reptrtmr teatru miej. im. J. Sławacklego. 
środa 23 b. nu: „Taniee śmierci*1 Strindb&rgą,

Repertuar Testnr Fows^echsegs,
środa 23 b. nut „Bohater kaukaski"

Repertuar „Bagateli*.
Środa 23 b. m.: JKarnawał".

Repertuar „Nowości**, 
środfc 23 b. m,: „Gwi&zda Kaukazu**.
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K w e s t a  W l a H s a n e c n a .
Kwesta w kościele św. Barbary.

W i e l k i  Pi ąt ek.
Od godz. 8—9 gen. Sobolewska, od 9—18 .urna

Kicińska, od 10—11 hr. Cecvlia Bad<łninwa. od
11—12 p. Julia Jagnińeka, od 12—1 Zofia Soko
łowska, od 1— 2 Arturoufffi Russanowska, od 2—3 

-twa. x okaayt łwoicli unieam, otriymał kUka- jprof. Kat Morawska, od 3—4 p. Gabryek Jedric- 
S _ i^^oTni od »ro- jcwieżowa, od 4—5 pr Ludmiła Fedorowicz, od
set depesz z zyezeeiiara.1, raięd^y “ , .4_ . 5—6 Marya Michałowska, oć 6—7 Zofia Żeleńska,
zydenta, republiki fra&cuskieL przedstaw.cieli j W teTk a H o h t t a.zydentft republiki 
polskich zagranicą, posłów, eliarge de affeires. Od godz, 8—9 gem Ł. Sobolewska, od 9—1®
konsulów, od polskich kcdomi zagramicą, od | hr. R^Łubioiisha, od  ̂10—11 hr. Cecylia- Badśnio- 
ksieży bląkujiów. od delegata dla Małopolski,1 
wojewodów, statostdw, dbwódzców oddziałów 
związków urzędniczych, magistratów, Rad mrej- 
skioh, Rad gminnych, powratowyeh, stronnictw 
politycznych, związków zawodowych, stowa
rzyszeń kulturalnych^ sportowych, harcerskToh,
L%i kobiet, zakładów naukowych. eżoArarzyszeń 
ośvrratowych i wielu osób prywatnych.

WIADOMOŚCI OSOBISTE, W. Namysłowski, 
wicekocesul polski w BelgTadzię. przeniesiony 
został do Buenos-Aires- w Bra$yli\

Z PRASY. P. Antoni Chołonihw^:. many 
publicysta I b. współpracownik naszego rJf.-ma, 
wyjechał wt^z z małżonką swą do Gd:: ńska, 
gdzie oboje wstępują dc redakc\d powstającego 
t̂ bin „Kiiryera Gdańsk’ągo“ , przyezom p. Cho
łoniewski obejmuje na czelno kierownictwo te
go pisma. Nadto wstępują do rodakcyi „Ku
ry era Gdańskiego** pp.: Dr Wilhelm Kahl i Dr 
Ignacy Dziedzic, b. współpraco^ o:cy „Głosu 
Narodu**, oraz naczelny redf.T * r ■ .Dziennika 
Cieszyńskiego, p. Zabawek!.

„Kurier Gdański** powstaje z inieyatywy 
kół, zbliżonych do Chxześe‘jańskiej Demokra-' 
cyi, a- na czele Spółki wydawniczej stoi ks.
Stanisław Adamski. \

ZBRODNIE SAMOCHODOWE. M:nło zarzą
dzonej przez Ministerstwo spraw workowych 
redukcyi samochodów wojskowych w Warsza
wie, zbrodnie samochodowe trwają tam w dab 
szym ciągu. Dzinmiki warszawskie notują, w je
dnym tylko dniu onegdajszym aż cztery wy
padki przejechania przechodniów przez samo
chody, z czego dwa wwoadki bvlV śmiertelne.

POMNIK PIŁSUDSKIEGO W  PRZEMYŚLU.
Pierwszy ma ziemiach polskich pomnik Naczel
nika państwa ma stanąć w najbliższym czasie

wa. od tt—12 hr. Marya Badenianka, od. 12—1 
Jadwiga- Jasińska, cd 1—2 Helena Bakałowiezó- 
vra&, od 2—3 Helena i Mfcryi* Motawsfcfe. od 3—4 
Amalia Gołaszewska, ed 4-—5 Majya Grom:»nowa., 
od’ 5—6 hr: Tadeuszowi Łubieńska, od 6—7 Zofia 
Koźmianówna.

Kwesta, w kościele Kapucynów.
W i e l k i  P i ąt ek.

Od godz. 8—9 p. Adamowa JędrsejowitT:onra., 
edL 9- 10 Pawłowa fer. Rapjożyna, od 10 11 p, Bto- 
fania Witkowska, cd 11—V2 Joanna hr. Romcrową, 
od 12—1 Av.n& hr. Wodzicka, od 1—2 p, AdHa 
Zoilowa, od %—8 Marya hr. Lubieńska, od 3—4 
Aniela lir. Ponińska, od 4—5 Jadwiga hr. Miączwń- 
ska, od 5—6 p. Ludwika Michałowska, od '7 
Ołg» i Helena Drohojowskie, od 7—8 p. Marva 
Chodzieka,

W i e l k a  Sobota.
Od godz. 8—9 Janowa hr. 'Mieroszewą!^, od 

9—10 p. Anna Drohojowska. od lQ-»-11 p. Franci
szka Libcltowa, od 11—12 Marya hr. Łubieńska* 
od 12—1 Anna lir, Wodzićka, ód 1—2 p. Adela 
ZoRowa, cd 2—3 P. Celina Łepk^wska. od 3—4 
p, Mafym Ka linkowa, od 4—5 p. Natalia Łosica, 
od 5—(t p. Władysława Chodzie ka, od 6- 7 p, Ada
mowa Jędrzejowicza.

RezurekcjTi o godz. 7 wieczorem.

Kwesta w kościele św. Wojciecha, 
Wi e l ka .  Sobotą.

03 godz. 8—9 Barbara Darowska. od 9—19 Bar
bara Darowska, od 10—11 Paulina Sporu od 
11—12 ZoFa Darowska. od 12-—1 Jadwig* Jan
czewska: od 1—2 Wanda Siemińska, od 2—3 Ma
rya KarMńska, od 3- 4 hr. Stecka, od 4—5 MTL 
helmina Nyczówna, od 5—6 hr. Zofia łfieroszow- 
sks, od 6—7 Barbara Darowska.
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s o w a r a a .
szcza, Se kopalnie po największej częlci wybie* wy odnośnej nie uchwalono i żąda natychmia-1 Produkcyą tych wszystkich (6) szybów wy- 

poza granice poszczególnych okręgów, jstowego wykonania warunków kosferencyj pa-^iosi dziś 246 m. kub. ga*u w minucie —  pod-
aibo się w nie wrzynają i te okręgi przemysło- ryskiej, 
we G. Śląska, % powoda surowców, jak i pół-

Ostateczna decyzja w ręku koalioyi.
Gdańsk. P. A. T. „Danz. Nacbr." donoszą 

z Opola: Koła miarodajne oświadczają, ż osta
teczna decyzya Rady ambasadorów w sprawie 
G. Śląska zapadnie przed 1 maja.

POW. OPOLSKI.
Opolo. (E. Expr.). Radio. Polski podkomisa- 

ryat stwierdza większość, uzyskaną przez Niem 
ców w niektórych gminach wiejskich, spowo
dowaną jedynie napływem emigrantów.

W YNIK W  POW* STRZELECKIM.
Bytom. P. A. T. We wczorajszej depeszy za

szła pomyłka w cyfrze pow. S t r z e l e c k i e 
go , a mianowicie u  Poł.s.k~ą oświadczyło 
się 79 gmm, a nie jak poprzednio podano 23, 
za Niemcami 43, a 'nie 3.

Prasa palika o zwycięstwie.
Warszawa. P. A. T. „Robotnik** pisze: W

chwili obecnej niema jeszcze definitywnych da
nych o wyniku głosowania. Jednakże już teraz 
można zaznaczyć, że robotnik polski większo
ścią głosów opowiedział się za Polską. Teraz 
krew prze!; \u za sprawę polską przeciwko ka
tom Hersinga, znalazła zadosyćnczyniemie w 
glosowaniu okręgów przemysłowych. Rezultat 
ten jest świetny i musi być uświęcony powo
dzeniem To zwycięstwo rojbotuika polsk-ego 
wusi być jak najwięcej wyzyskane przez rząd 
polski.

Warszawa. P. A. T. „Naród** pisze w artyku
le „Po plebiscycie**: W taj chwili nasza wygra 
na nie ulega wątpliwości. Na szali naszego pr^ 
ciwnika znalazły się niektóre nieprawdziwe atu 
ty, które zmnijszyły nadmiar naszego -zwycię
stwa. Dopuszczono do glosowania emigrantów. 
Ludność G. Śląska zrobiła swoje, teraz kolej 
na dyplomacyę polską. Jak wiadomo, Rada naj 
wyższa kocicy i rezerwuje sobie w sprawie przy 
należności Górnego Śląska decydujący głoe.

Warszawa. P. Ą. T. „Gazeta-Warszawska4' 
pis z o o wynikach głosowania na G. Śląsku; Ple 
tiscyt ma wyrazić woTę ludności kraju teryto- 
ryyhiLe, gmina za gminą, a t*4 jest jedynie siu- 
szra zasada. Gdy ma się decydować o losach 
danego teryforyum trzeba, żeby każda nawet 
r.ftimniejsza jednostka terytoryalnie mówiła od 
siebie. Przytłaczająca większość gnrn okręgu 
przemysłowego wyraziła wolę należenia do pań 
Suwa po’sk!ego. Przewaga Niemców w wiastach 
nie mówi nie o charakterze kraju. Jest oir.u bo
wiem pyzomija.jąoT-ra wynikiem. Z chwilą, gdy 
kraj ten przejdzie do innego państwa, miasta 
y.aczne szybko tracić swój charakter niemiecki. 
Wynik plebiscytu zdecydował o polskości gór- 
•!iiczo-przemyslowej części G. Śląska; pozostałe 
powiaty silnie związane ekonomiczni© i oderwą 
ne od niej, będą skazane na suchoty. Piaf ego 
to wynik plebiscytu w części przemysłowej po- 
v ir  ;en zadecydować o przynależności politycz
nej całego obszaru plebiscytowego.

olbrzymia manifestacya z powodu pomyślnych fabrykatów, są od siebie nawzajem zależna, 
wiadomości, nadchodzących z Górnego Śląska, 

i Kilkunastotysięczny tłum zgromadził się na pla 
cu Maryackim przed lokalem komitetu obrony 
kresów zachodnich. W manifestacji wzięły u- 
dział trzy orkiestry wojskowa. Wygłoszono sze 
reg przemówień.

Naczelnik państwa w Taraspctn,
Tarnopol. P. A. T. W  poniedziałek rano

S fa łsza w a a y  spis In n o ści.
Praga, (East Expr-ss). rYo:ikov*-' donosi o 

spisie luduści w okręgu cieszyńskim, iż akcya 
Niemców, by wykazać jak "największy procent 
Niemców w Cieszyńskie#*, zupełnie się nie uua- 

pwybyi do Tarnopola Naczelnik Państwa. Po fa. Tylko miasta Cieszyn, Frysztat, Bogumin! soo
miasto i Bogumin d-wcrzcc mają ponad *20 proc Uqq ̂  
Niemców. Ilość Polaków spadla, t e w ększość 
rh  zapisała się jako Ślązacy. *

NOWY CZESKI MINISTER SKARBU.
Praga. (East Express). Czeskie Biuro praso

we donosi: Mrmstrem skarbu po ustąpieniu dra

Lwów. P. A. T. Ordjroaryat matropoHtólnr powtomm P ™ « geoeratoegr® deteg»UMi p r » «  
ohnądku bentakiegt, zaraądzil, aby w nadzielę g ^ e w  koabcyjny^ lepmenumów władz 
Wielkanocna odprawiono we wszystkich kośdo 1 społeczeństwa odbył su; wjazd do miasta, 
łach archidyecezyi nabożeństwa z Te Dcum. PrIeIri®n'ł w wielką manifestacya Ind-
z powodu uchwalenia konstytucji, zawarcia po no ĉ\  Miasto było bogato udekorowane. Po 
koju i pomyślnego wyniku plebiscytu na Gór- krótkiej konferencyi w dowództwie dywi-

<.*m Śląsku. W  został prezydent dyrekcji fiaans®.

KURS MAk KI POLSKIEJ. | poświęcenia i dekorowania sztandarów 53 i 54 * n011 a c s i
Berlin. (East Express). Radio. Dzisiaj w  po- p. piech„ które w ciężkich walkach nad Zbru- 

łudf.iie kurs marki polskiej na tutejszej giełdzie czern odznaczyły się wielką dzielnością i po- 
wynosił 10.75 za sto marek polskich. święceniem. Sztandar dla 53 pułku piechoty

Warszawa. (Telef. w l). W ciągu ostatnich ofiarowało grono pań włoskich z Turynu. Gen. 
dni nastąpił spadek kursów walutowych. We Romei, jako reprezentant króla włoskiego, 
wtorek dolary spadły o 50 punktów, w osta- wręczy! ten sztandar Naczelnikowi państwa, 
tnim tygodniu spadły z 900 na 650. Funt szter- przyczem wygłosił przemówienie w języka wło- 
lingów z  3.300 na 2.200. Marki niemieckie z 15 skira. Nastąpiło dekorowanie oficerów i żoł
na 9.10. Z Gdańska i Berlina nadchodzą wia- nierzy 53 i 54 pułku orderem „Yirtuti militari**. 

domości o wzmocnieniu kursu marki polskiej. Dekorowano następnie kilkudziesięciu oficerów
i żołnierzy Krzyżem Walecznych, poczem od
była się reMa i olbrzymi pochód.

Wieczorem odbył się w Ratuszu obiad galo
wy, który skończył się wysłaniem depeszy do

Rozczarswanie w Nism rzesh.
Berlin. (East Ezpraas). Dzienniki niemieckie 

utrzymują, że Niemcy odrieśli zwycięstwo w

sko i ludność wystąpiły z pochodniami i urzą
dziły mu burzliwą owacyę.

POWRÓT Z RYGL

na G. I^ k u . W Siacb T « 2 E i k i  ^  f  Cham-
panuje jednak rozczarowanie w związku z uja- P*>au. który był dow . cą _ ywizyi, a e 
wnieciem większości polskiej w powiatach T̂me " a, v,5^c/orem wyiec a
wschodnich G. Śląska. W wielu gminach powia ; Naczelnik Państwa z Tarnopola,  j~
tu zabrskiego, gliwickiego, kozielskiego, w któ 
rych Niemcy liczyli Ha uzyskanie większości, 
mieszkańcy wypowiedzieli się za Polską. Nie
które dzienniki nie ukrywają, że w wiełn okrę
gach większość głosów była po stronie polskiej 
i te w wielu innych liczba głosów za Poi&ką i 
Niemcami była jednakowa.

Berlin. (E. Expr.). Prasa niemiecka wyraża 
wielkie obawy z powoda plebiscytu. Berlińskie 
i czeskie pisma obawiają aię podziału G. Ślą
ska, oderwania od Niemiec powiatów południo
wo-wschodnich w myśl 88 par. traktatu wer-

wej

LOKAUT W  PÓŁNOCNYCH CZECHACH.
Praga. (E. Erpr.) „Pondelmk** donosi: Prze

mysłowcy metalowi w północno-zachodnich 
Czechach przeprowadzili lokaut w 129 zakła
dach przemysłowych. Wedle wiadomości z Cie
plic, przedsiębiorcy oświadczyli, że nie zgodzą 
s>ę ma podwyżkę zarobków i wzywają robotni
ków, by przesunęli o dwa miesiące żądania cen
nikowe.

Różne wiadomości.
Konstantynopol. P. A. T. Ag. H av»a : Turev 

opuścili Batum, gdzie nadeszły oddziały czer
wonej armii gruzińskiej Turcy uwolnili zakła 
dników, których dawny rząd gruziński wtrącił 
do więzieD-ia.

Paryż. P. A. T. Ag. Havssa: Król grecki Kon 
stantyn wydał orędzie do ludności, w któreui 
zapowiada powołanie trzech roczników wojska 
celem wzmocnienia oddz'ałów na wschodzie. 

Paryż. P. A. T. Ag. Hava*a: Miedzwarodo-

‘ PROJEKT ORDYNACYT WYBORCZEJ DO 
RAD MIEJSKICH.

•Warszawa. (Telef. wŁ) Ministerstwo apraw

vrno już porozumiały się w sprawie oderwania 
od Niemiec powiatów przemysłowych.-

mm p ra sa  f r a a m k a .
Paryż. (E. Expr. Radio). „Echo de Parls“ 

pCfdajo następujące wskazówki według wiado- 
moJci z Opola: Na zachód i północ od linii, 
która biegnie od Oleśna, łączy Odrę—Krapitz 
i przedłuża się przez tą rzekę aż do Bogumi- 
im, głosowanie w tych okręgach wypadło na- 
©gt’)ł z korzyśe;ą dla Niemiec. W przeciwieństwie 
do tego okolice, położone na wschód i połu
dnie od tej linii, a które zawierają cały basen 
przemysłowy wypowiedziały się za Polską. Je
dynie wielkie miasta w tej części G. Śląska 
posiadają większość niemiecką. W końcu w oko 
licach położonych na południe, gdzie niema 
wielkich miast, większość polska jest ai nadto 
jaskrową. Według tych rezultatów pewno czę
ści G. Śląska wypowiedziały się za Niemcami, 
jednakże utraciły Niemcy cały okręg przemy
słowy.

Prasa francuska zaznacza, że teraz koimsya 
międzysojusznicza wykreśli granicę po wypo
wiedzeniu się ludności, przy uwzględnieniu po
łożenia geograficznego i ekonomicznego w myśl 
traktatu pokojowego. Bezpartyjność koalieyi 
okazała się zupełnie wystarczającą przez cały 
czas administracyjny, który trwał więcej jak 
rok. „Matin** pisze, że koalieya idąc w myśl 
życzeń ludności, przeprowadziła sposób swobo
dnego wypowiedzenia się za swą przynależno
ścią. Wobec tego państwa koalicyjne, które wy
pełniły przez to swój obowiązek, mają prawo 
żądać, aby i dalej respektowano i eh decyzyę*.

OPINIA PRASY WIEDEŃSKIEJ.
Warszawa. (Telef. wł.). Pisma wiedeńskie 

żywo zajmują się wynikiem głosowania na G. 
Śląsku, opierają się na doniesieniach Biura 
Wolffa. Niektóre przypominają właściwy tekst 
traktatu wersalskiego, według którego podsta
wą rozgraniczenia G. Śląska będzie gmina ja
ko jednostka głosowania.

Manifestacya na granicy.
Warszawa. (Telef. wł.) We wtorek wieczo

rem z pod Częstochowy mszył pochód przewa
żnie robotniczy ku granicy górnośląskiej ze 
sztandarami i chorągwiami. Pochód zatrzymał 
Się przed baryerą graniczną Horby polskie i za
czął śpiewać hymn narodowy. Zaalarmowani 
teip Niomcy, zażądali od załogi angielskiej in- 
terwcncyi, która wprawdzie wystąpiła, ale przy 
glądala się tylko całej uroczystości. Podczas 
manifestacyi doszło jedynie do utareżek słow- 
tiycli, przyezem^ manifestanci odgrażali się ,iż 
drugi pochód filio zatrzyma się przy bary erze, 
kle dopiero nad Odrą.

MANIFESTACYE WE ŁWr0WIE.
Lwów. P. A. T. Wczoraj wieczór Odbyła się

zdaje się być pewnem, że Niemcy uzyskali 
większość jedynie w okręgach rolniczych i w 
pewnych miejskich centrach, zaś cztery piąte 
zagłębia węglowego opowiedziało się za Pol
ską. Według informacyi dzienników niemieckich 
z poniedziałku z rana mieli Nemcy uzyskać po
ważną większość, a mianowicie 63% głosów. 
Jednak prasa niemiecka była zmuszoną wkrót
ce zaprzeczyć tej wiadomości, skoro przekona
no się, że większość Niemców w powyższych 
miejscowościach wynosi jedynie 55%. Należy 
również to zaznaczyć, że manifestacye, jakie 
odbyły się w Berlinie, z powodu rozpuszczonej 
wiadomości o zwycięstwie Niemców zakończy
ły się wkrótce na skutek rozczarowania rzeczy
wistością. Również nastąpiło rozczarowanie, 
skoro na giełdzie nastał nagły spadek wszyst
kich papierów wartościowych, pochodzących 
Z G. Śląska, marka zaś polska podniosła się 
o 40 punktów na sto®

Niewczesna radość.
Bytom. P. A. T. Prasa niemiecka w dalszym 

| ciągu zamieszcza trjrumfujące artykuły z powo 
du rzekomego zwycięstwa niemieckiego na O. 
Śląsku, opierając saę tra tom, że za Niemcami 
na całym Górnym Śląsku oświadczyło się z gó
rą 700 tysięcy, a za Polską niecałe 500 tysięcy. 
Prasa niemiecka usiłuje w ten sposób dowieść, 
że za Niemcami opowiedziało się 69—65 proc. 
głosujących. .

Bytom, P. A  T. Wszystkie dzienniki niernie-

Warszawa. (Telef. wł.) W piątek ma wrócić wa konfereocya dla zwalczania gruźlicy, zwoła 
|z Ergi polska delegacja pokojowa wraz z pirze.ima do Anglii odbędzie się w dniach 20 do 28 
jwodnkzącjun. Mipca w Londynie pod przewodnictwem Leona

' Bourgeoisa. Wielo państw i związków zgłosiło 
udział w konferencyi 

Tryest. P A. T. Ag. Havasa donosi: W  Trye
; ście odbył sie uroczysty obchód z powodu

wewnętrznych winiosło do 8ejrnu projekt ordy oswobodzenia mHita z pod zwierzchnictwa'mo
na-cyi wyborczej do Rad miejskich, opierający | niarclm austro-węgierakiej. Przybyła eskadra

*_x^« " "  '' włoska, entuzyastyczmiie witana przez ludność.
Warsza-wa. (Telef. w l) Pogłoski jakoby w 

mjnisrteistwie spraw zagr. była już csnówioną 
sprawa obsa<keraa t  zw. ambasady bolszewi- 
cldej, nie odpowiada prawdzie.

Salskiego i twierdzą, że Francya i Polska da- się na pięcio-przymiotnikowera prawie głoso
wania. Cyn?*'o prawo wyborcze ma każdy oby 
watel ponad lat 21 życia, o ile nie jest wyklu- 

Paryi. (E. Expr. Radio). Chociaż ostateczne ‘ ezocny od prawa wyborczego i mieszka 
rezultaty głosowania nie są jeszcze znane, to mniej od 1 roku w danej gminie, prawo bierne

zależne jest od ukończenia lat 25 i umiejętno
ść-’ pisan*a i czytania po polsku. Kndeneya Rad 
mDlskieh ma trwać 4 lata. W skład Rady wcho
dzi 12'—75 radnych, proporcjonalnie do liczby 
mieszkańców miast. W  Warszaw‘e jednak Rada 
składa się ze 120; w Krakowie, we Lwowie, 
w Łodzi i Poznaniu ze 100 radnych,

Psitiac l l a  jeneów polskich.
Warszawa. P. A  T. Komitet pomocy jefteom 

ogłosił odezwę do społeczeństwa, stwierdzającą 
z wyrzutem dzwną obojętność społeczeństwa, 
a (nawet najbliższych rodzin, tak mało myślą
cych o krewnych, znajdujących się w niewoli 
bolszewickiej. Odezwa zaznacza. 4© obecnie, po 
podynestnu w Rydze umowy w sprawie powrotu 
jeńców, akcya niesienia pomocy jeńcom naszym

Wiadomości gospodarcze.
Gazy ziemne w Zagłębia krosnieńskiem. 

Właściwie dopiero w r. 1917 b. rząd austrya- 
cki, a po części i opinia publiczna, wskutek 
braku węgla, zaczęły się interesować coraz ży
wiej sprawą gazów ziemnych w Zagłębiu kno- 
śmeńskiem. Zwrócono uwagę, że przy odpowie
dniej sieci rurociągowej, doprowadzającej gaz 
w powiaty: gorlicki, jasielski, krośnieński,
sanocki i L Ł  można z tych okolic wytworzyć 
ogromne środowisko przemysłowe, które mo
głoby być filarem polskiego przemysł*.

W sprawie zużytkowania naszych gazów 
ziemnych doskonałym dla nas przykładem mo

tt Roayi nabiera wyjątkowe} aktualności i dla- J te być Ameryka, gdzie służą one do ©świetia- 
teero też komitet zwraca się i  gorącem weawa-jnia* opalania, ora* prokukeyyi chenikszoej. 
niera do całego społecz^twa, jakoteż i oeób jW Ameryce północnej rozprowadzany jeet gaz 
pojedynczych, aby wszyscy rozpoczęli natych-1 siecią rurociągową o długości 40X)00 kim, a 
mia^t zbiórkę artykułów żywności brełinry (oświetla i opala przeszło 800.000 domów 

odzieży, jakoteż paczek dla poszczególnych .j 7.000 warsztatów. Z oświetlenia i opału ga- 
iońców. któro udająca się w tych dniach do zowego korzysta tam przeszło 5.000.000 ludzi, 
Moskwy delegacya wręczyłaby.

POWRÓT ZAKŁADNIKÓW POLSKICH.
Warszawa. (Telef. wf.) We wtorek wróciła 

partya zakładr.ików polskich, którzy byli wię
zieni prze* rząd bolszewicki w Moskwie.

NOM IN AC Y  A WO lEWODÓW KRESOWYCH.
Warszawa. P. A. T. Naczelnik państwa zamia

.clde zamieszczają odezwę rządu niemh^klego rował Władysława Rączkiewicza wojewodą^
do narodu, która podkreśla rzekome zwy cię
stwa Niemiec na G. Śląsku. Prasa niemiecka 
r.ie może jednak zataić faktu, że w okręgach 
przemysłowych w&ększość głosów opowiedziała 
się za Polską. Rząd niemiecki i prasa niemiecka 
podnt)szą kwestyę niepodzielności G. Śląska, 
spodziewając się tym spoeobem otrzymać O. 
Śląsk dła siebie. Prasa polska zaś przytacza od 
■nośne punkty traktatu wersalskiego, Ittóry wy
raźnie powiada, że kwesfya górnośląska będzie

nowogrodzkim, Walerego Romana wojewodą 
poleskim i Jana Krzakowskiego wojewodą wo
ły óf kim.

•sssmm or

Trzy traktaty świeckie.
Wiedeń. P. A. T. Wied. Biuro koreap. dofioti 

% Moskwy Weszłiśmy dziś w nowy okres na 
szych międzj narodowych i gospodarczych sto- 

załatwiona na podstawie wyników plebiscyt!:, sunkóvr. W  ostatnich dniach rzeczpospolita so
wiecka zawarła trzy traktaty, a mianowicie z 
Anglią, Polską i Turcyą. Pierwszy z nich dla

obliczonego gminami.

Niemcy oskarżaj o swoją klęską 
prez.

tego ma anaczenie, ponieważ Anglia kieruje po 
Etyką świata. Rzeczpospolita sowiecka może 
przystąpić teraz do leczenia swoich ran, do pod 

Natien. (E. Expr. Radio). W  czasie pleb‘scyiu' raesieni* narodowego dobrobytu i do waM z 
na G. Śląsku panował na ogół spokój, zazna- {chłodem i głodem wewnątrz kraju, 
czyć jednak należy, że teror polski (!) trwał PRÓBY UGODOWE RZĄDU BOLSZE

WICKIEGO.
Helsirtgfofs. (East Ex press). Z Rewia dono- 

iż I.onin zamierza wszęząć rokowania

do ostatniej chwili, tak, że generał Lerond za
wahał się (!) —  jak się sam wyrazi! —  dopu
ś c i amerykańskich, angielskich i neutralnych 
korespondentów do okręgów, w któr^łi Pola- 
ey ^ p u ^ U  ^ e r o n ^ j y n l k

leszcze^ h A T J ę n  |koalicyjnego. Przedstawicielstwo obu wymienio

- w  -  w  — ~
niecenie z powodu mającego się odbyć piebi-

i przedstaw icielam i mienszewików i socyalrewo- 
Rosyi rządu

scytu, dalej liczne zaburzenia, ora* zabójstwa, 
których terenem w czasie dwóch lat był Górny

paru komisaryatów.

ROZPOCZĘCIE HANDLU Z ROSYĄ. 
Ryga. (East Express). Przybył piemezy pa-

Śląsk, należy przypisać byłemu amer. prezydent r o wiec angielski z ładunkiem 4.900 ton towar 
fowi Wilsotiowl (!M, który swą nieuzasadnioną rów dla Rogyi sowieckiej* 
sympatyą do Polski, zamieyował razem z Lloyd 
Georgom i Clemenceau Urządzenie pleb;scytu 
na G. Śląsku, skoro nie mógł przyznać go Pol
sce w sposób samowolny. Niemcy tera* pokła- 
daią nadzieje w mocarstwach międzysojuszni- Berlin. (East Express). Biuro Wolffa donosi, 
czych, które, zdaniem ich. przy ustaleniu stałej że przew. międzysojuszniczej komisyi kontroiu 
gran*cy nie bedą brały pod uwagę tjiko same- jącej gen. Nellet zwrócił się do niemieckiego 
go wynowledzcnta się mieszkańców, lecz także min. spraw zagr. z notą w sprawie rozbrojenia, 
stosunki geograficzno i gospodarczo, & zwła-^Gea* Nollot stwierdza, id do doi* 17 bm. ustt^

u * ssanego światła 5,500.000.
Wprawdzie Polska nie może iść w poró

wnanie s Ameryką, n nas bowiem ta gałąź 
przemysłu jest dopiero w zaczątku, jednak w 
każdym razie dziś pod względem produkcyi 
gazów zajmujemy trzecie miejsce w świecie.

Według cyfr podanych w r. 1918 przez prof. 
Nowaka, produkowała rocznie Ameayka Pół
nocna 16.750 miliardów metrów kub. gazu, 
Węgry —  0.850 miliardów m. kub., Zagłębie 
krośnieńskie 0.203 miliardów m. kub.

Na dzisiejszą produkcyę gazu ziemnego w 
Zagłębiu krośnieńskiem składają się następują
ce przedsiębiorstwa:

1) Firma belgijska M. J. Waterkeyn (Krosno) 
posiada kopalnie gazu w Męcinie. Kopalnia ta 
składa się % dwóch szybów, a mianowicie: 
szyb Męcinka Nr. 1 z produkcyą gazu na mi
nutę 50 m. kub. i szyb Męcinka Nr. 2, który 
daje 120 m. kub.

2 Syndykat Winnica Tow. Hanowemko- 
Galicyjskie posiada kopalnie w Winniey (L II)

w Brzozówce (Nr. 1). Z tego szyb w Brze- 
zówce nie jest racyonalnie eksploatowany. 
Natomiast szyb Winnica (I, D) produkuje na 
minutę 50 m. kub.

3) Firma Gartenberg i Schreier (Jasło) po
siada szyb w Męcinie s produkcyą 26 m. kub. 
na minutę.

4) „Gaz ziemny-  firma ta narazi© nie pro
dukuje gazu, tylko posiada trzy szyby na do- 
wierceniu.

6) „Karpaty1* posiada dwa szyby na dowier- 
ceniu.

Ogółem Zagłębie krośnieńskie posiada w da
nej chwili 6 szybów produkujących, oraz 9 na 
dowierceniu.

czas gdy w r. 1918 wynosiła (tych samych 
szybów) 393 m. kub.

Jodnak ten spadek produkcyi o niczem nie 
świadczy, takie wahania w produkcyi zacho
dzą też i w Ameryce.

Nasze tereny gazowe przedstawiają się bar
dzo bogato. Według obliczeń geologów obejmu
ją narazie obszar długości 7.200 m. i szeroko- 

m.. a można na nich wystawić około 
szybów. Tymczasem mamy odwierconą 

część tego terenu tylko z sześcioma czynnymi 
szybami

Obecna produkcyą gaza w Zagłębia kro
śnieńskiem wynosi na minutę 246 m. kub. —< 
rocznie *aó dają wszystkie szyły 129.297.600 
m. kub.

Wskutek tego, i i  szereg szybów znajduje 
się w rozwierceniu, a ruch eksploatacyjny 
stało wzrasta, należy się spodziewać, iż w 
krótkim czasie produkcyą naszych gaaów zwięk 
szy się znacznie.

Rozwój więc życia przemysłowo-handlowego 
t^ch okolic, przy racyonalnej gospodarce, przy 
odpowiedniej siod rurociągowej — zapowiada 
się^świetnie. I do tego tema/ta w niedługim, 
czasie znowu wrócimy. R  M.
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W a l u t y :  Dolary Stanów Zjedn. tracz. 665— 
675, sprzedaż 680, kupno 650, franki franctK 
skie eapfci: tran*. 50— 50.50, sprzedaż 51, kupno 
49, franki szwajcarskie tran*. 136, korony su* 
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kupno 1.14. 1
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C 0 Y  CBANTEPLEU RE.

Róża Księdza Cyryla.
(Przełożył z francuskiego Aifoz).

Probosz.cz opowin dania Chabonneau nie 
przerwał, bezwiednie jednak biedny ręce 
złożył.

—  Księże proboszczu. —  ciągnął dalej 
tamten —  widziałem, że już nic nie noradzę, 
więc myślę sobie tak: jeżeli istnieje czło
wiek. który tego tygrysa ułagodzić potrafi, 
nie o mnie mi chodzi. zaprzvsiqdz mogę. ale 
\ ten drobiazg i żonę —  to tylko ksiądz pro- 
joszr*z. Pies on jest, ale co prawda to pra
wda. że księdza proboszcza szanuje! Ten 
tzacuiiek jeszcze przypuszczać dozwala, że 
>n chrześcijanin i duszę ma, jak my wszy- 
ey!

Proboszcz się uśmiechnął. Jedynie urzę- 
•owo stosunki łączyły go z rrmrem Fonta- 
iette. niepodobna mu było nie zauważyć 
mrzecie? wyjątkowej uprzejmości jaką -go 
*a”zyl ten urzędnik, zażarty poęriomca kle- 
uii &

Przypomniał się księdzu drobny takt; oto 
oTzed niedawnym" czasem nan Minoussier po- 
łnjąc do pożegnalnego uścisku rękę, mówił 
trochę szorstko a bardzo serdecznie.

—  Ksież.e proboszczu, ia tam w świętych 
tiie wierzę, w?.zvscv cie jednak za świętego 
“uważają, w każdvm razie, jeśli ich nie ma.

T .  C I E Ś L I Ń S K I
r a p r s y s  ctiony  d o s t a w c a  w ia  i»s *a in y c h
Kfsk^w, ub Floriańska 14 (filia) 
P r z e m y ś l ,  T o  s c v a  h u rto w n ia  win

noleca

WINA Tbkajskie. Greckie słodkie, 
Huriowny Skład herbaty, 

kawy i towarów kolonialnych. 
,n £ S £ L & i4 IA fó “  z a s t ę p u je  w  n o  w ło s k ie .  
^ S O i U N ^ W E  ka u cy jn e  ło łą^k ow e. 

StkrzyiiU I p o  5 0  f la s z e k .
Zlecenia z prowincy1 wysyła odwrotnie. — Dla koope- 

ra yw, kółek 1 sklepów ceny hartowne, 474

to ty ich wynajdziesz na pewne... Wiem, te
niekiedy popierasz moje sprawy tam w gó
rze... po-zwól-że księże proboszczu, te ja tu 
w pobliżu ząjmę się sprawami twemi?

Ksiądz Cyryl był wzruszonym.
—  Dziękuję! Panie merze, co wieczór i 

rana modlę się za ciebie do króla niebios; 
Jeżeli pan jest tak łaskaw wstawić się za 
mną do władz tej ziemi, to wyjednaj-że mi 
możność pozostania w  Fontanette na całą 
już resztę życia. Wdzięcznym ci będę nie
skończenie.

Myślał proboszcz przez chwile o tej roz
mowie, a powróciwszy do wątpliwości Cha- 
bonneau odnoszących się do mera, kładąc 
wieśniakowi po przyjacielsku rękę na ra
mieniu. zawołał:

—  Naturalnie mój chłopcze, pan mor ma 
zupełnie taką samą duszę jak ty i ja. Nie 
wolno nam w to wątpić... Nikt rde zna prze
znaczeń tej duszy, której istnienia zaprze
czasz. Święty Paweł był początkowo fary
zeuszem. a przecież.... tymczasem mój ko
chany spróbuję po raz pi-eirwszy użvć na pa
na Mmonssier wpływu mego, który za nie
zawodny uważasz. Spij spokojnie; na Pauli- 
nę się nie gniewaj, przeciwnie, norwoó bv 
twoje imię znowu wyszyła na nowo*
e e .. to cię nauczy gubić ja tvlko tam 
ją bez olmwy podnieść możesz. Czytałem 
raz takie zd"nie: „N ic czyń rzeczy, o której 
nie chcesz. bv wi/i^zinno**. To jedvna 
nrawdą. Jeżeli widzą nas ludzie, widzi 
Rćg.... a to ’ v.\fsze.

Ciężkie kroki Cbabonneau cichły w odda
li. Trochę więcej roztargniony niż zazwy
czaj, ksiądz Cyryl podjął polewaczko: było 
jednak widoczni© powiedzianem. że tego ci
chego wieczoru róże plebanii nie napoją się 
do syta wodą źródlaną; głuchy turkot po
jazdu dał się słyszeć i przed niewielką bra
mą, w tumanie kurzu zatrzymała sie Wikto- 
rya pana Minoussier, mera Fontanette.

Trochę szpakowaty, silny, sfaiszny, pra
wie że wytworny, % zatkniętą w butonierce 
odznaką ministerstwa oświaty, tymczr.sową, 
w oczekiwaniu czerwonej wstążeczki, wszedł 
pan mer do ogródka plebanii z obnażoną 
głową, w dowód głębokiego szacunku, roz- 
jaón’ony, rękę podają© w powitaniu.

—  Dob y wieczór księże proboszczu! Po- 
^dziano mi. że był ksiadiz w pałacu dziś 
,iO. Te odw edziny dozwalają mi mieć na- 

, dzieję, że nareszcie będę mógł spełnić jakieś 
| życzenie księdza, proboszcza. Pospieszyłem, 
by oszoządz ć powtórnego trudu...

| Myśląc o Chabonneaai, k I z  Cyryl UTa- 
idówiany uprzejmością pana Minouss-icr wpra- 
| wadził go do swej sypialni. Skromnych była 
• nizmterów, pawi© pusta; prócz koniecznych.
I sprzętów nie zdobiło ją żadne dizielo sztuki: 
jedynie duży krucyfiks z Chrystusem rze
źbionym w kości słoniowej rozpościerał 
opiekuńcze ramiona nad skroirmem posła- 
niem. Porozstawiano Ui i tam fajansowe 
wazony pełne rozkwitłych kwiatów, odbija
jąc od orzechowej boazeryi. świąteczny po-s 

jzór nadaw: ly komnatce. Umieściwszy gościa

w Jedynym, jaki posiadała plebania fotelu, 
ksiądz Cyryl odważnie wytoczył sprawę:

—  Za dobre chęci jestem panie merze 
bardzo wdzięcznym, tem więcej, że muszę 
się odnieść do twej osobistej dla mnie przy
chylności, chcąc uzyskać rzecz, o któ ą mi 
idzie. Widziałem dfciś tego biedaka, dopra
wdy zrozpaczonego Ghabonneaiu, wiem, że 
zawinił i...

W  mgnieniu oka uprzejmy wyraz surowej 
zazwyczaj twórcy mora spoważniał. Nagłym 
ruchem pan Minoussier przerwał rozpoczęty 
frazes swego bogobojnego interlokutora:

—  Księże proboszczu, błagam, proszę nie 
kończyć —  prośba, zakrawała na rozkaz —  
przybyłem tu w szczerym zamiarze pnzyslu 
żenią się księdzu, ale, gdyby nawet ten —  
szerokim gestem prawej ręki wskazał lekce
ważąco krycyfks —  gdyby nrwet ten oto, 
zstąpił, by zażądać odemnie tego, co tkwi 
w waszej księże poboszczu myśli, moja od
powiedź pozostałaby odmowną. Chabonneau 
już od dbsyć tbfwna plądru;e moje łasy, 
zwracałem mu uwagę, nie gVmt!k owiła* Te
raz go przychwyciłem ,,‘n flag,ran te“ . tem 
gorzej dla niego!

Ksiądz Cyryl początkowo trochę zdziwio
ny a obnażony do głębi duszy wizgardfiwem 
słowem zwróeonem do wizerunku nurtowa
nego Zbawiciela, oboiirzenia na zewnątrz nie 
okazał.

—  Wiom panie merze —  rozpoczął bair- 
d jo spokojnie, że Oh-ibonneau zawinił. Skar
ciłem go surowo dziś rano, skarcę i ukarzę 
jeszcze, proszę być pewnym! obiecał mi je-

! dnak, i panu obieca solennie, że dobra cu
dzego nie tlenie już w życiu więcej; pomyśl 
panie merze, że to bieda go do zła prowadzi, 
pomyśl, żonę ma i dwoje drobnych dzieci..*

Na te słowa mer wybuchnął śmiechem, ci
chym śmiechem, którego zawsze taili lękał 
się Ohaibonne.ru.

—  Dajno stpokój księże proboszczu, ustom 
fcwoim taka piosenka nie przysto’: Saprist:! 
zn^m to dobrze! żona i dzieci... ojciec spara
liżowany aJibo stara matka iTewidoma i coś 
tam jeszcze w tvm rodzaju! Nie, ks;ęże pro
boszczu, nie. Za striry wyga jeyem, n;o 
mnie brać na to!

Gdy ksiądz Cyryl maczał bezradny, pan 
M‘noussier poprawiając się wygodniej w fo
telu. mówił dalej z grzecznością wielką, a. 
chłodną ironią w głosie:

—  Chociaż żyiesz księże proboszczu od 
lat w’e£u w tym kącie, zdała od wszystkiego, 
co jakąkolwiek ma łączność z tak zwanym 
świrem, n;e sposób, by obcem ci bvlo zu
pełnie nazwisko niejakiego Karola Parw n.a 
i kstąźlka jego ,.0 początkach rodzaiu4'. N o 
uważam sieb'e za uczonego, tem mniej za fi
lozofa i wyznaję szczerze, że z togo całego 
•cihaiosfu fiz,;olełga anielskiego zachowałem na 
włrssny użytek zdanie iłryStlęo jedno: zar-toso- 
wane w. życiu codziennem. warte ono foct*. 
ny: „Muszę ja zgładz ć cieb?e, inaczej ty za
bijesz mnie“. Oto moja dewiza. Proszę ją pe* 
wtó zyć Obahornicnt. może z niej skorzysta* 
No a ja,., hak ksiądz widza, nikt mn‘e do*, 
tychczas ni© zabił.

rOisff dalsiy nantapf).
BCSŁSS*.̂ *sa«*MMI
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JKto przejeżdża « o  Łod z i po z a k u p y  łowa- 
3-ó w  n ech ipe omirsika w Y/łasnym Interesie 
Skonieczn e zajść da sił. dów łokciowych towarów

kuj>«a I fabrykanta

ES L E O N A  B U B A S Z K I N A  i
V  ł o d z i  u^ca K i l i ń s k i e g o  40, 

’ (dawnie) Widzewska) m. 10. 
2-gie piętro, niedaleko War* 
szawskiego Oworca.

fttf o 9 a. Jedyne źródło rakupu dla Związków,  
lii o o p e r a t y  w,  S t o w a r z y s z ę  n, Kółek K o l n t -  
arzych, kt rym usłępuje sfę odpowiedni r a b a t ,  
Sprzedaje się tanioi bo w prywa nem mieszkań u. 
$n<e es obliczouy jest na wielki obróL Wielki w ybór  

ró#.nvch resztek. 3*26

zawiadamia ain ejszem, te ma do sprzedania kil
kanaście wagonów:

Szmelcu żelaznego lanego 473
„  ktitego
,, stalowego z bandaży od Kół
„  ze starych szyn tramwajowych.
żelastwo to jest 'io obejrzenia na placu w*r- 

sztató-v tramwajowych na Woli (ul. Noworaiynar 
ska). Ofeity z p^danem ceny za pud l o c o  plac 
warsztatów trau.wa owy<.h, n;ilt iy składać w biurze 
tramwajów w  Warszawie do dnia 1 kwietnia r. b

Ogłoszenie konkursu. 
Wydział Rady pcw aiowej w Limanowe]

rozpicPie n n t jszem konkurs na

posady rachmistrza
Reflektuje w pierwszym rzędzie na pannę 
ze znajomością Im hniłerji. Początkową 
płaca od 4 '0() Mkp. miesięcznie z zape
wnieniem znacznej podwyżki po 2-miesię- 
cznej p ró b ie  Podania wraz z referencjami 
należy w «osić do Wydziału powiatowego 
w Limanowej najpóźniej do 15 kwietnia hr.

W Limanowej, 17 marca 1»2J. 477
Sekretarz: Dr Serafin mn. Prezes: Mars mn.

Potrzebny natychmiast rutynowany

akierownik wydziału bankowego.
Z jo t  enia z życiorysem,świadectwami oraz 
z t odanirm żądanei pensyi przyjmuje do 
2ó b. m. A fm. G . N pod Poznań M 16. *78

^ • a Z A K O P A N E w N
Zaktadante To-werrystw ake. SpAlełr z cgr odp przedaię- 
biontw wytwórczych, handlowych, zakur no grantów i ob
iektów gotowych na hotele, sana tor ja, wille prywatne 11 pt 
przeprowadź korzystnie i fachowo, ne podstaw ę długo* 
tetmege doświadczenia kierownika: A g e n c j a  P u b l le s n a  
Binra-porady prawno-adannbtrar> nej b. dyrektora Ligi 

Pomocy Przemysłowej Józefa Olezensklrgo

Zakopane, Rynek —  W illa  „Janosik".

«*  ~ ~ Z s

fiMlft?1,7 ii^W 0nowozy inŷ ,wsk?o»woẑ p°lowe>
U W U S j C - C - I S l l S  samojazdy z Sied?. d!a słnL wozy tabor.,

b eki, wozy roboczo wszt fk. rodz.

R y s z .  R .  S c h m i d t  R e  -z r  
Fabryka pojazdów Bydgoszcz-Szretery

®  Wiellii B jbó r @
dalą] p o le ca :

kola, sprychy, dzwona, dys ie, 
skrzynie wozowe, skrzydła ochron.
Reparacje. P rzsb ad ow y.

^3 s s t iN s e  «i9r^a»«nai estsiaeB« e m a r m a  m m m m **, ©ocnouar w m s « « s  suc b r ^

m rpoDncro innGaan^ncKTnnnannnnDonoaanonof^DooaoDOoą  ̂ «

h  W I T  S T W O S Z  P por̂ ką. 0
■ MJGDOOOD rrrXT33ClJLXa30D00G0 DOCCJOOnDODDnDGOGODOatK B

Warsztaty sztoki kościelnej i przemysłu artystvcz.
fVykoBa)e cale urządzenia kofielelne, fakotei pajedyneso- ołtarze, 
ambony, cbrzetełnlee, broptelnlce, leretrony, staeye mąki Pańskie), ■
nagrobki, epitafia w kamieniu, marmurze, brązlo, terakocie, maj o li- S

ee, stlakn barwnym lub drzewie.
I  Projekty 1 kartony malowań Iricnaych, obrazy ołtarzowe, w ltrałe, o b m w  i  
I  w ma to tire I w mo*a{ce. chorągwie dla bractw kośelelnyah, stowarzyszeń R 

I cechów rzemlefilnirzych, jasrdka kofielelne, Bo łe groby I L  d. "
§  Warsztaty Wita Slwosza zatrudniają tyłka najwybitniejszych polskich ariystó.e S  
“  I rzemieślników poił kierunkiem i dozorem specyalnvch kom;syi ziożo- u  

nych z artystów 1 duchownych, znawców sztuki kościelnej. *8 *

Kraków, ul9 Racławicka 19, dom własny. |
WYSTAWA — ul. Szpitalna 21. Dom a r ty s tó w . — WYSTAWA ą

i

Unieważniani
k»rtę nrlop wama nieo{rr»nicio- 
nego Taden̂ za FraaiViHkip?o, za
ginioną vr pociągu Bocł nia-Kra- 
ków. baakawy i^alaica recltca 
afotió do Adminietmcyi *(iłoa 

Naro-iu«. 4S0

KfłinAD WIKKLE3.

na tle spółczcsnych kłe- 
runLow w sz nee.

TRE^Ć:
laprąsicniini. Knbizm, Ebprtsjs- 

niim, Fołûyim. F -mcr?!.
18 ilustracji w tekście.

Cs u » .  192.x misyftą Mk 197.
KSIĘGARNIA 803

D. E. Friediaina
Kraków, Rynek 17.

O B R A Z Y
Ftgnrj, feretrony, - Pa
piery listowe 1 knncela- 
ry)ne - Torebki I portfele 
skórkowe. Oprawy obra
zów w ramy - -  POLECA*
S T A N I S Ł A W  R A B
Krakćw, ul. Sławkowska 4.

259

MAGAZYN BRONI
R. Gliniecki i Ska
K raków , Szewska 2
kupuje używane strzelby, 
HlntBTf, brown 5» frewolwe- 
ry oraz b r ń  staroivtną. 130

Jedynem w Polsce od szeregu 
lat wydiodzącem poważnem cza
sopismem fachowem poświęconem
d e s t e w n k S w u  jest

„TYGODNIK DOSTAW1*
WE LWOWIE, UL. POTOCKIEGO 28.

TeUfon No 259.

 .......
•• ••

i  T . d .  ]

o g ł a s z a  autentyczne 
rozpisania ofert na do
stawy I roboty rządo
we, powiatowe < komu
nalne, Informuje o wy
nikach ofert, wskazuje  
z a p o t r z e b o w y w a n  la 
prywatne, £ródfa wy
twórcze I t. p.

R o ga ty  dz ia ł Bnseratowyl 

Znaczny nak ład .
Liczne uznania władz oraz Inaerentów.

O k a z o w e  n u m ery  za przesłaniem 4 mk. 
w  znaczkach pocztowych.

ZAKŁAD KRAWIECKI STROJÓW DAMSKICH 

W. P IE T R U S Z K I
K R A K Ó W ,  S Z C ZE PA Ń SK A  7 .

MA ZASZCZYT ZAWIADOMIĆ, ŻE OTWCRZYŁ

D Z IA Ł  D LA  P A N Ó W
WYKONANIE WZOKOWE 1 PUNKTUALNE •  
DOBOROWE MATERYAŁY NA SKŁADZ E.

m m

PRACOWNIA WYROBÓW KOŚCIELNYCH
poszukuje osób do tsyeia ornatów, bielizny kościelne], do haf
tów, koronek, róln eow. eskaplerzy. — Osoby fachowe tnajdą 
tanu tajecie. -  Ula pragnących wyszkolenia otwiera ślą 

Kłoszenia: K; owoderska 16, przy KlasztorzeKura.
S. S. WUytek od 10 -  1 i od 4 -  6. 4 1

O LIW Ę NICEJSKA
DROŻDŻE SP.RYrUSOWEl 
oraz TOWARY KORZENNE]

| r S 3 « « o  O G O R Z A Ł Y
[S t r ą k ó w , .n llca  Szczepańska L . 11.
I Uh '-hifcb.Catłiuif&hn, U\ń roi", Kupców oćpow. T?bat. 251

żne P. T. Rolnicy!
Z powoda trudności przewozowych oraz braku 

wagonów

na wyższy czas zamawiać obecnie
pad z^sltwy wiosenne i jesienne z braku in- A 
ny:h nawozow by takowe na czasie otrzymać, 
KAINIT,  SOLE POTASOWE

wysoko procentowe, 48
===== GIPS NAWOZOWY =====

bardzo skuteczny nawóz, uadafaey slą pod 
wszystkie uprawy i do każdej gleby.
fiostama tylko ato«agonovre poetki każdego galuki 

M A T E R Y A Ł Y  B U D O W L A N E :
wa no, c mant, gi»s murarski i sztukatoraki, 

dachówka asbestowra „ASBIT* i Ł p. 
wszystko tylko w ładunkach całowagonowych.
Rob cipę nerroM, tpoto i ione nasiona częściowo.
z szybkę Lostawg poleca protokołowana firma:

T a n "  b o d I T c h
Rwtwi spnedRi m skład nas-oi i nwciiw ałamąch. 
Ż yw iec , R ynek  22, obok  kość. fa r .

filcowe
w ih tg  najaowu

PIOTR
w Kraków

i NA SEZON WIOSENNY 1

Przyjmuje o o przerabiania
. i do przcfasonowanla

1  K A P E L U S Z E
męskie, aamskie 1 dziecinne
yeh fasonów wykunaale szybkie i ieklsdne

WILK, kapalusznik
e, ul. Basztowa L* 16, parter.

□ vo□
□□□□□□□□
n
□□□□□
n□

ZAKŁADY GRAFICZNE

Spółka  z  ogran . porąką .

Kraków, ul. Franciszkańska 4.
TbI. 12-14 dawniej T. Jabłoński i Ska Tei. 12-14

Wykonują szybko, ścIAle as oznaczony ter*
• min I najlepiej wszelkie k Isze kreskowe,

statkowe oraz trójbarwne. 55
Zakłady s? zorganizowana na nowych zasadach I zatrudniają

najwybitniejszych pracowników na polu sztuki graficznej.

□□□□□□□C D U

Polakom
z Ameryki

p<3f@ca m ałpk i rolne, przemysłowe, handlowe, 
róinej wielkości, od  najmnlefszych do  i*3f« 
większych, różnego rodzaju zaraz na sprzedaj;

Biuro komisowe St. Karliński
Ostrów, Raszkowska 26 (Poznańskie).

310

W .  B U J A N S K I
BIU RO  SP E D Y C Y JN E

Kroków, ulica Andrzeja Potockiego 9.
Telefon Nr. 19 i 3219.

uskutecznia
SPBDYCYE krajowe i zagraniczne. m
TRANSPORTY TOW ARÓW  wagonami zbiorowymi. 
FORMALNOŚCI słowa, pnyw osowe i wywozowe. 
PRZEWÓZ MEBLI wozami metalowymi pstent.

Własne zastępstwa wb wszystkich większych miastach w kraju i zagranicą.
■H iM U V »n M F !W K n w u M ^ m M M u w m n u u iaH U M H H H M > aM n M m M iU

WŁASNE SKŁADY TOWAROWE. W

„ D o  b r o n i !

pieśń Sfi ęhór mieszany kompozycji Ks. A. NODZY$SK1EGO,

zamieści Numer świąteczny miesięcznika

MUZYKA i ŚPIEW Nr. 17.
Przed p ła ta  roczn a  ftlp. 120*—.

Admin. i Redakcja: Kraków, ul. św. Tomasza 35.

i
-

WroLou^a* w 9jłAfAT>Rt.wld PaL Sinólki nrsLaowoi K. E o  1 e Ji^ —►JŁcdaiktor miczoliiY i odx>ow., Jan M t y a s i k, —  Drukarnia- 3,GłoBU Narodu4* w Krakowi© fod zarządom Romana Ferica.


